Lódź, Piątek, 31 maja 1945 r. 


Nr. 148. Opłata pocztowa niszczona ryczałtem. 
ZAEAK SEZ "ROR Z RAS SAKO NA * S T TTO YNY TST" ET AS WIEDZE 


GŁOS PORANNY 


DZIENNIK SPOŁECZNY. POLITYCZNY | LITERACH 


Administracja: Piotrkowska 70. Tel 222-232, 286.66 
Tel. nocne 144-44, 177-77 Nr. konta P.K.O. 66.110 


Psp 


ROK UI 


Redakcia: Piotrkowska 101. Tel. 144-44, 166-66, 177-77 
i 188-88. Redaktor przyjmuje od g. 6-ej—7-ej wiecz. 
TE E 7. RETOMEOY "TOI WAOZEFZ 0) 


z|Cena 20 groszy E 


LOW WYP I 
koka i A 6 0274 iR Y = 404 DR ki y 
r a 3 | W dAGAZCLEGWOG 


Flandin ofiarował się obiąć zwolnioną tekę 
złołfo dalej ucicha, a w Kraju zapanowała. panika 


PARYŻ, 30 maja. (Pat) — | 


Dzisiejsze posiedzenie izby roz- 
poczęło się o godz. 15-ej przy | 
wypełnionych trybunach prasy i 
publiczności. | 

Przeą przystąpieniem do ob- 
rad nad sprawą pełnomocnictw 
dła rządu dep. Aubert, lewica 
radykalna, zgłasza wniosek, a- 
by w dyskusji nie ograniczano 
się wyłącznie do sprawy obro- 
ny franka, ale aby również po- 
ruszono zagadnienia podatków. 
Mówca domaga się zmniejsze- 
nia ciężarów podatkowych 
przy zmniejszeniu wydatków 
państwowych. . 


Sprawę referuje dep. Barety, 
który wczoraj głosował na ko- 
misji za  pełnomocnictwami dla 
rządu. Referent na wstępie przy 
pomina „precedens . udzielania 


rządowi nadzw jnych peł- 
Ba ptn E TA 1026. W. 
chwili obecnej żądanie pełno- 
mocnictw jest usprawiedliwio- 
ne nadzwyczajnym odpływem 
złota z Banku Franeji. Zastana 
wiając się nad sytuacją budże- 
tową, dep. Baręty twierdzi, że 
w roku bieżącym deficyt po- 
większył się znacznie naskutek 
spadku wpływów o 5 do 6 mil- 
jardów. W. tych warunkach ko- 
misja finansowa  zaofiarowała 
rządowi swoją pomoc w wyszu- 
kiwaniu środków zaradczych. 
Przypominając przebieg wczo- 
rajszego posiedzenia komisji fi- 
sów w sprawie pełnomocnictw, 
komisja kategorycznie wypo- 
wiedziała się za ochroną fran- 
ka i natychmiastowem  wyto- 
kulantom giełdowym. Mowy 
referenta Barety słuchano bez 
zainteresowania. 


Hołd dia Lenina 


Dep. Laurent, niezależna le- 
wiea, krytykuje rząd, iż do- 
tychczas nie uczynił nic celem 
zmniejszenia deficytu budżeto- 
wego. Mówca oświadcza: 

W chwili, gdy'min. Laval 
składał hołd 'prochom Lenina, 
można było stwierdzić we Fran 
cji powiększenie się wpływów 
wspólnego frontu komunistycz- 
no - socjalistycznego. Laurent 
wypowiada się przeciwko de- 
waluacji, ale odmawia pełno- 
mocnictw dla rządu Flandina. 
Los franka nie może być uza- 
leżniony od losów gabinetu 
Flandina. 


Paul Reynaud, były mini- 
ster skarbu, stwierdza na wstę- 
pie, iż na wielkich rynkach mię 
dzynarodowych panuje przeko- 
nanie, że waluta bloku złotego 
winna dostosować sie do innych 
walut. 


Frank jest słaby 


Pomiędzy Francją i innemi 
wiełkiemi narodami panuje roz: 
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PARYŻ, 30 maja. (PAT.) — Podczas przemówienia dep. Deata MINISTER FINANSÓW 
GERMAIN MARTIN UDAŁ SIĘ DO PREZYDJUM RADY MINISTRÓW I ZŁOŻYŁ NA RĘCE 
PREMJERA DYMISJĘ, oświadczając, iż nie chce, aby udział jego w gabinecie utrudniał sta- 


nowisko rządu. 


PARYŻ, 30 maja. (PAT.) — „Paris Midi“ donosi, że w ciągu ostatnich 6 dni odpływ zło- 
ta z Banku Francji wyniósł zgórą 5 miljardów franków. W ciągu tylko jednego dnia 29 MAJA 


ODPŁYW TEN WYRAZIŁ SIĘ CYFRĄ PÓŁTORA MILJARDA FRANKÓW. 


W. dniu dzisiej: 


szym nie ukazało się normalne tygodniowe sprawozdanie Banku Francji. 


Przed południem minister sprawiedliwości przedstawił premierowi 
skierowanych do instytucji wymiaru sprawiedliwości, w sprawie ścigania 


teksty 
spekulacji 


zarządzeń, 
giełdo- 


wych. Wszczęte już zostały wstępne dochodzennia, mające na celu pociągnięcie spekulantów 


do odpowiedzialności. 


dźwięk. Spekulacja zagranicz- 
na nie atakuje waluty złotej wy: 
łącznie dlatego, że jest ona wa- 
lutą, opartą na złocie. Speku- 
lanci atakują walutę, gdyż za- 
czyna ona okazywać pewną sla- 
bość. 


Mówca zarzuca rządowi, że 
wystąpił z żądaniem pełnomoo- 
nictw w chwili, kiedy rozpo- 
częła się panika. Atakuje on 
dalej rząd za to, że nie przed- 
sięwziął odpowiednich środków 
w odpowiednim czasie. 


Dep. Reynaud wypowiada się 
przeciwko przeprowadzeniu de 
waluacji w okresie paniki. Zda 
niem jego, jedynem wyjściem z 
sytuacji jest utworzenie jeszcze 
tej nocy nowego gabinetu, w 
którym byłyby reprezentowane 
wszystkie partje. Izba winna się 
zebrać, zdaniem mówcy, jutro, 
aby uchwalić temu nowemu 
rządowi pełnomocnictwa. 
W ten sposób należy złamać spe- 
kulację i odzyskać całkowicie 
swobodę działania. 


Dep. Scapini, w czasie dysku- 
sji nad wnioskiem zażądał, aby 
nie figurowało w nim słowo 
„DEWALUACJA*, aby nie 
stwarzać przeszkód w rokowa- 
niach, jakie mogłyby być kie- 
dyś nawiązanie pomiędzy róż- 
nemi państwami celem dopro- 


Bilet do KinO-[EAlrU 


otrzyma każdy prenu- 
merator, który w dniu 
dzisiejszym, t |. 
piątek, dnia 31 maja 
wpłaci preniumeralę 
za miesiąc czerwiee 


do administracji 


„GŁOSU PORANNEGO" 
PIGTRKOWSKA 70. 


wadzenia do ogólnego wyrów- 
nania walut. 


Mowa premiera 


Panika w kraju 
Następnie premjer krytykuje 
zwolenników dewaluacji i o0- 
stro piętnuje propagandę za de- 


PARYŻ, 30 maja. (PAT.) — | waluacją, prowadzoną przez 
O godz. 19-ej przybył do izby niektóre ugrupowania i osobli- 
premjer Flandin i niezwłocznie | wości polityczne. Zdaniem mów 
wstąpił na trybunę, podtrzymy- | y> Sprawa waluty ściśle się łą- 


wany przez woźnych. Prermijer 
wygłosił dłuższe grząjsówiedie. | 
w którem podkreślił m. in., iż 
należy mniej mówić, a więcej 
działać. Wiele osób nie odczu- 
wa jeszcze ataków spekulacji 
przeciw frankowi, ale należy 
zrozumieć istotę ofenzywy. — 
Szukać należy przyczyn jej nie- 
tylko w kraju, ale i zagranicą 


Spekulanci pragną gwałtownie | pełnomocnictw, 


wzbogacić się kosztem upadku 
waluty francuskiej. 


Rząd francuski czynił wiel- 
kie wysiłki zarówno w Londy- 
nie, jak i Nowym Jorku celem 
przekonania tych państw o ko- 
nieczności ustabilizowania wa- 
lut. Z chwilą, kiedy, jak się 
wydaje, stracono całkowicie na- 
dzieje przeprowadzenia tej sta 
bilizacji, rozpoczęto atak na 
franka. Chodzi bowiem o zbada- 
nie, czy Francja potrafi wyka- 
zać w tym wypadku równą si- 
łę, jak podczas wojny, czy zdo- 
ła zachować swój prestiż i u- 
trzymać integralną walutę. Na 
tem właśnie polega istota obec- 
nego ataku. 


w 


"czy z- sytuacją. skarbu. - Propa- 
ganda wywołała nastrój paniki. 
Obecnie już nie chodzi wyłącz- 
nie o wykupywanie sztab złota 
przez banki, ałe o lokowanie 
drobnych oszczędności w walu- 
cie złotej. Chcąc opanować tę 
pąnikę, minister finansów wy- 
dał szereg skutecznych zarzą- 
dzeń, rząd jednak domaga się 
celem wypo- 
wiedzenia skutecznej walki spe- 
kulacji. Premjer podkreślił da' 
lej, że pragnie wytworzyć psy- 
chiczny wstrząs, który jedynie 
może przywrócić zaufanie i za 
znacza, że rozszerzenie pełno: 
mocnictw będzie służyło przede: 
wszystkiem do zwalczania spe- 
kułacji i do zastosowania środ- 
ków przymusowych w słosun 
ku do defetystów, którzy nie 
wierzą we franka francuskiego 
Premjer zwraca się do izby, a- 
by jasno oświadczyła się, czy 
jest za dewaluacją, czy przeciw 
niej. 


Flandin min. skarbu ` 


Premjer składa wyrazy uzna 
nia ministrowi finansów Ger- 
main - Martin, który oświad- 
czyłiż wycofuje się z rządu, a: 
by nie narażać na niebezpie- 
częństwo projektów rządowych 
W. ten sposób minister finansów 
z pełną poświęcenia godnością, 
odpowiada na ataki dep. Paul 
Reynaud. Premjer oświadcza, 
że wobec tego prowizorycznie 
sam gotów jest pełnić obok pre 
mjerostwa również obowiązki 
ministra finansów. 

Następnie premjer Flandin 
polemizuje z zarzutami niektó- 
rych ugrupowań, że rozszerzo- 
ne pełnomocnictwa dla rządu 
mogą stanowić niebezpieczeń- 
stwo dla ustroju parlamentarne- 
go i zapytuje, czy rząd, w któ- 
rego skład wchodzi min. Herriot 
może dokonać jakiegokolwiek 
aktu, który nosiłby piętno dyk- 


tatury. 
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Zmiana rządu to de- 
waluacia 


Gdyby rząd obecny został o» 
balony, mówił dalej premjer 
Flandin, przyszły gabinet z ko- 
nieczności byłby zmuszony. po- 
mimo udzielonych mu - pełno- 
mocnictwwkroczyć na drogę de- 
waluaeji. Inne państwa, które 
dokonały dewaluacji, również 
bowiem otrzymały  pełnomoc- 
nictwa, ale z dwojga złego na- 
leży wybrać mniejsze, Należy 
wyraźnie powiedzieć, czy nia- 
my robić dewaluację czy nie. — 
Osobiście długo zastanawiałem 
się nad tą sprawą w imię inte- 
resu ogółu i pokolenia ożywio- 
nego najlepszemi ideałami. Nie 
można pozwolić na tryumf spe- 
knłacji. Nic można powiedzieć 
robotnikowi, który ciał grosz 
do grosza, źe jego oszczędności 
bezkarnie zagarnął spekulant.— 
Toteż z ciłej duszy wzywam iz- 
bę: ratujcie walutę francuską. 
ratujcie pracę i oszczędności 
przed atakiem spekulacji“. 


Premier chory 

Mowa. premjera byla przyję: 
la licznemi oklaskami na wie- 
lu ławach. Po przemówieniu 
tem odroczono posiedzenie do 
godziny 21 min. 30. 

Po posiedzeniu premjer od- 
począł chwilę w Pałacu Bur- 
bońskim z oznakami wielkiego 
wyczerpania, poczem udał się 
do prezydjum rady ministrów 
pod opiekę brata swego, leka- 
rza. 


Premjer Fiandin wobec wy- 
czerpania nie stawi się na noc 
nem posiedzeniu. W imieniu 
rządu bronić będzie: projektów 
o pełnomocniectwach minister 
Herriot. 


Lewica zgadza się 


PARYŻ, 30 maja. (PAT.) — 
Podczas plenarnego posiedze- 
aia izby deputowanych — ody: 
ty się narady poszczególnych 1- 
grupowań parlamentarnych. 


, Herriot na posiedzeniu grupy 
radykałów stawa gorąco w © 
Leare pełnom"ructw dla ise 
du i zwracał uwagę na wie'ką 
ilpowiedzialn 5ć, jaka spadri2 
na solegów partyjnych Hero- 
ta, o ile pełnem «nictw rządo- 
wi odinówią. 

Na posiedzeni1 grupy repu- 
biikanów lew cowych posta 1»: 
wioxo poprzeć wniosek rządo 
wy o pełnome« „iciwach. 

Również lewica radykalna o- 
powiedziała się przychylnie w 
kwestji udzielenia rządowi peł- 
nomocnictw. 


Jednocześnie z obradami 
stronnictw — premjer Flandin 
konferował w pałacu prezyd- 


| jum rady ministrów z poszcze- 
igólowmi ministrami. 


` 
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„wW$zypa” łódzka wr. 


Jak aresztowano Józefa Piłsudskiego 


Warunki pracy kospiracyjnej 
w Łodzi do r. 1900 były stosun 
kowo dość znośne. Partja była 
w tym okresie w Łodzi słaba, 
przejawy życia politycznego nt 
kłe, wobec czego i obserwacja, 
podsłuch żandarmerji przytę 
piony. Piłsudski obawiał się, ‘t 
właśnie pewna „tolerancja* pó 
licyjna może przyczynić się x 
„łamania praw i prawidełek 
konspiracyjnych* obowiązują 
cych w partji, a wówczas da 
„wsypy* może dojść bardzo 
szybko. Mimo wszystko miana 
nadzieję jednak, że los tajnej 
drukarenki nie będzie tak szyk 
ko rozstrzygniety. 


Prosty przypadek i pośre 
dnio „rodacy* stali się przy 
czyną „nakrycia“ drukarni 


„Robotnika“ w Łodzi w roku | 


1900. 

W końcu 1899 r. zmuszony 
przez członków do zrzeczenia 
się mandatu prezesa warszaw 
skiego chrześcijańskiego towa 
rzystwa dobroczynności książę 
Michał Radziwiłł zawiadomił 
listownie generał - gubernało 
ra, że na czele czytelni towa- 
rzystwa dobroczynności stoją 
podejrzani ludzie (!). Pozatem 
zaznaczył książę - pan w swej 
denuncjacji, że w czytelni wy 
dawane są książki „deprawu- 
łące i niecenzuralne. Do ksią 
żek tych zaliczył dzieła Bat 
sąca, Zoli, Heinego, Hugo, Dr 
mas'a, Taine'a, Zapolskiej, Że- 
vomskiego, Sieroszewskiego i 
Niemojewskiego 

Na skutek tego donosu oraz 
wściekłej akcji przeciw kiero- 
wnikom czytelni,  przeprowe- 
dzopej przez kilka pism klery- 
kalnych ; antysemickich z głoś 
ną „Rolą“ osławionego szpicla 
Jana Jeleńskiego na czele, 
przeprowadzone zostały w dn. 
22 grudnia 1899 r liczne aresz 


łowania w Warszawie i na pro $ 
| ną drukarnię P. P. S, 


wineji. 


W liście do Wojciechaw | 


skiego z dnia 8 lutego 1900 i. 
pisze Piłsudski, że „po areszło 
waniach zaczęło się szpielowa- 
nie na grandę; dotychczas ta- 
kiej masy szpicli nigdy nie wi- 
działem. 

W liście z dn. 23 stycznia 
1900 r. pisze Piłsudski z Łodzi 
do Londynu, że każdy prze 
jazd teraz z Łodzi do Warsza- 
wy į z powrotem  kosztuie go 
dużo krwi, że nawet odnosi 
wrażenie, iż ma już aniołów - 


Światowej sławy arcydzieło 


Rekordowa obsada zwiard: 
Dolores del Rio, 
Francia, Dick Powell. 


|do pociągu, 


AL JOLSON, Ricardo Cortez, 


kuchnię do mieszkania, . 
dzwoniąc, 


stróżów — szpicłów, którzy w 
serwują go w Łodzi. 

W liście z dnia 8 lutego 1900 
roku pisze, że już w ciągu a- 
statnich 2 į pół tygodnia nie 
wysuwał nosa poza dom, pra- 
tnąc zatrzeć za sobą wszelkie 
ślady. Czuł się z tego powoda. 
silnie zdenerwowany, wyczer- 
pany, nie mógł sypiać po no- 
tach i nie był zdolny do ża- 
dnej pracy. 

Wkrótce złe przeczucie Pił- 
sudskiego spełniło się. Przyczy 
nił się do tego prosty przypa- 
dek. W dniu 19 lutego 1900 r 


budził się z lekkiej drzemki 
przy łóżku jego stali już żan 
darm į rewirowy. O zniszcze- 
niu czegokolwiek nie była 
wprost mowy. Rewizja trwała 
dziewięć godzin, do godziny 
dwunastej w południe nastę- 
pnego dnia. Piłsudski zdążył 
szepnąć żonie swej, aby precz 
pewien czas nie przyznawała 
się do prawdziwego nazwiska. 
Piłsudzcy mieszkali w Łodzi 
przybył do Łodzi w sprawach | pod nazwiskiem Dahrowskich, 
organizacyjnych jeden z przy-  legitymując się nielegalnym 
wódców P. P. S., członek cen: | paszportem i nielegalną metry 
tralnego komitetu robotniczego | ką ślubu. Później w śledztwie 


Aleksander Malinowski (pseu- | eksperci stwierdzili, iż odpo: 
donim partyjny  .„Władek*). | wiednie rubryki w dowodach 
Jako zupełnie prawie nieznany | Piłsudskich były wypełnione 


w Łodzi udał sie on na prośbę | ręką Malinowskiego, Doknmen 
Piłsudskiego do składu papie- |ty były ostemplowane pieczę 
ru i materjałów piśmiennych | cią kościoła Bernardynów w 
Tybera przy ul. Piotrkowskiej | Wilnie. Pieczęć tę również zna 
w pobiiżn dawnej Zielonej  leziona w mieszkaniu Piłsud- 
(dziś ul. Legjonów) i zakuni , skich. 


większą ilość papieru do dru- Gdy wkroczyli żandarmi 7a 


karni Malinowski nie spo- mieszkania, drukarenka stała 
strzegł, że już od dłuższego cza zupełnie odkryta na swej zwy- 
su jest obserwowany przez i kłej podstawie, z pierwszą stro 


szpicla. Szpicel odnotował so- nicą 36 numeru na swej ra- 


bie dokładnie adres mieszka mie. Odbito na papierze stro- 
nia Piłsudskiego przy ul. nice zabitą w ramy. Podpuł- 
Wschodniej, dokąd zaniósł p | kownik żandarmerji Gnoinski 


pier Malinowski. przeczytał półgłosem, dyktuiąc 
W dniu 21 lutego o godz. 1? | protokuł rewizji: „„Trzydziesty 
w nocy,  p.zy wyjeździe do szósty numer ,„„Robotnika*, đa- 
Warszawy, został na dworcu |ta 25 luty 1900 rok. Artykuł 
Fabrycznym aresztowany Mali | wstępny „Tryumf «swobody 
nowski, zaś o godzinie trzeciej | słowa“ i począł czytać: 
po północy z dnia 21 na 22 ła| „Orłow, szef żandarmów 
tego udali się żandarmi do mie |. .żandarma Europy“ Mikołaja 
szkanła Piłsudskiego dla prze |l, odprowadzając razu pewne- 
prowadzenia rewizji. Nikt z go swego znajomego, wyjeż 
władz żandarmskich nie przy- | dżającegzo zagranicę, prosił go 
puszczał, iż znajdą w tem mie |c załatwienie tam małego in- 
szkaniu sławną, od sześciu lat teresu. 
poszukiwaną na terenie całe — Gdy będziesz pan w No- 
go imperjum rosyjskiego, taj- rymberdze — mówił mu 
jzajdź pan pod pomnik Guten- 
Krytycznej nocy przed dwu berga, wynalazcy druku i pluń 
nastą z mieszkania przy nl. mu pan odemnie w oczy. Cd 
Wschodniej wyszli Malinowski niego całe zło na świecie po 
Rożnowski do chodzi”, 
swej „,sublokatorki*, wynaję „Wot wam i Gutienhergr— 
tej przy ul. Zawadzkiej. Pił- | zwrócił się pułkownik  Gnoin- 
sudski zaś jeszcze do godziny | ski do policjantów, wskazując 
drugiej w nocy pisał pier Piłsudskich: „Da, kak wi- 
wstępny © represjach praso- | qitie, ot niews wsio zło”. 
wych w Austrji, który misł Tryumf żandarmerji był o- 
być umieszczony w 36 nume | gromny. Zdawało im się, że na 
rze „Robotnika“ gotowym pra- | reszcie  zdławią całkowicie 
wie jnż do odbicia. ruch rewolucyjny w Polsce, że 
Ledwo położył się Piłsudski zmuszą go do milczenia. Je- 
do łóżka, nagle weszła przez | den z badających Piłsudskiego 
rotmistrz żandarmerji rzekł: 


„Nie łatwo będzie zdobyć się 
wam na taki wysiłek, nie ła- 
two zorganizować podobną 
rzecz na nowo. 

Na to jakby proroczo odpo- 
wiedział Piłsudski: 

— Jestem przekonany, że w 
tej może chwili drukuje się 
następny numer „Robotnika. 
Niech mi pan wierzy, że dla 
PPS. nie stanowi fo nic tak 
bardzo trudnego. 

I w istocie już w dniu 26 
kwietnia 1900 r. ukazał się 26 
numer „Robotnika”„ narazie 
wydrukowany w partyjnej dru 
karni w Londynie, choć w ty- 
tule podane jest jako miejsce 
wydania Warszawa. W komu- 
nikacie centralnego komitetu 
robotniczego, podanym na 
pierwszej stronie partja infor- 
muje © „wsypie“ łódzkiej, 1 
stwierdza, że przypadkowy 
tryumf żandarmów nie może 
złamać organizacji W końcu 
komunikatu ©. K. R. P. P. S. 
oświadcza, że „Robotmik” he 


Kay | 
Wkrótce w kinis „BŁROPA | 


nie | dzie wychodził nadal tak dłu- 
otworzywszy drzwi | go tajnie, aż zaświta na ziemi 
dorobionym kluczem, polieja i | naszej słońce wolności, 
żandarmerja. Gdy Piłsudski o- | pozwoli 


które | 
nam mówić i działać 
jawnie“. 

Dwa tylko numery „Robotni 
ka“ zostały wydrukowane za- 
granicą, bowiem już w nastę- 
pnym roku, w 1901, w maju, 
sprowadziła partja nową dru- 
karenkę, prawie zupełnie iden 
tyczną ze starą, tak zwaną 
„babcią“, do Kijowa, gdzie 
na przymusowo opuszczonym 
posterunku stanął Ksawery 
Praus, późniejszy pierwszy mil 
nister oświaty rządu ludowego 
niepodległej Polski w r. 1918. 

W mieszkaniu  Piłsudskich 
policja zabrała, poza ręczną 
maszyną drukarską systemu 
„Boston“, jak wynika z doku- 
mentów Archiwum Akt Daw- 
nych w Warszawie, vol. 
100229/1-2  „Dieło  kancelarji 
warszawskawo  gienerał - gu- 
bernatora.. po obwinieniu Jo- 
sifa Piłsudskawo, Aleksandra | 
Malinowskawo i drugich po 
250 i 252 st, Płoż. o Nakaz.“ 
— szereg listów, podpisanych 
pseudonimami Wojciechow- 
skiego, Filipowicza, Jędrzejow 
skiego i innych, różne tajemni 
czo spisane adresy partyjne za 
graniczne, notatki, wycinki, 
artykuły; w bibljotece znale- 
ziono dużo książek i broszur o 
treści rewolucyjnej i „antypań 
stwowej”*, w językach: pol- 
skim, rosyjskim, ukraińskim, 
niemieckim, łotewskim i ży- 
dowskim. 

Z mieszkania — po ukończe 
niu rewizj — Marję i Józefa 
Piłsudskich odwieziono do wię 
zienia, prawdopodobnie przy 
ul. Gdańskiej (dawniej Dłu- 
giej). W połowie kwietnia prze 


| 


wieziono ich z łódzkiego wię- 
zienia do cytadeli w Warsza- 
wie. Piłsudskiego i Malinow- 
skiego wieźli, każdego w in- 
nym przedziale, pod silną e- 
skartą żandarmską przez War 
szawę koleją obwodową , na 
dworzec nadwiślański, a stam- 
tąd wprost odprowadzono do 
cytadeli. Znajomy Piłsudskie- 
go, który przypadkowo spo- 
strzegł go, opisuje, że „Ziuk 
do niepoznania zmienił się, 
schudł, blady był więcej, niż 
zwykle, ale twarz miał spokoj 
ną, szedł powoli; 
się“. 

Pomocnik Piłsudskiego Roż- 
nowski cudem wprost uniknął 
aresztowania. Uprzedziła go o| 
„wsypie“ służąca, wysłana 
przez Piłsudską, która podczas 
aresztowania nie straciła przy- 
tomności i zdołała szeptem wy 
słać ostrzeżenie do  Rożnow- 
skiego. Rożnowski niezwłocz- 
nie wyjechał do Wilna, lecz tu 
taj również na skutek przypad 
kowej rewizji został w dniu 


rozglądając 


i26 lutego aresztowany, a więc 


w cztery dni po „wsypie* łódz | 
kiei 

Żandarmerja wytocdyła Pił 
sudskiemu szereg spraw: reda 
gowanie „Robotnika“ i „Gór- 
nika“, stosunki z „organizacją 
socjalistyczną na Litwie“, o- 


raz udział w zamordowaniu 
szpiega Jana Mazura, z czem 
Piłsudski nie miał absolutnie 
nic wspólnego. Prokurator w 
akcie oskarżenia pisał: 

„Piłsudski, kierownik tajnej 
drukarni, był wydawcą najbar 
dziej wśród robotników popu- 
larnych wydawnictw nielegal- 
nych — Robotnika i Górni- 
ka“. 

Z początku próbowała żam- 


; darmerja oddać tę sprawę s4- 


dowi wojennemu, jednak nie- 
oczekiwanie władze petersbur- 
skie skierowały ją na drogę ad 
ministracyjną. Piłsudskiemu 
w każdym razie groziło conaj- 
mniej dziesięć lat zesłania do 
Wschodniej Syhberji. 

Partja postanowiła użyć 
wszelkich wpływów i sposo- 


bów, by umożliwić ucieczkę 
Piłsudskiemu i Malinowskie: 
mu. 


W nocy z dnia 14 na 15 me 
ja 1901 r. przy pomocy człon- 
ka PPS ordynatora dr. Włady- 
sława Mazurkiewicza partja 
zorganizowała ucieczkę ze szpł 
tala Mikołaja Cudotwórcy w 
Petersburgu. 

W kilka dni później pomógł 
już Piłsudski nowemu wydawe 
cy „Robotnika“ Ksawerowi 
Prausowi wykończyć 38 numer 
ukochanego pisma w nielegal- 
nej drukarni w Kijowie. Z Ki- 
jowa udał się Piłsudski do Low 
dynu. 

W rok później, do trzydzie: 
stu miesiącach więzienia śled 
czego, skazany na zesłanie do 
Syberji wschodniejj uqiekł w 
dniu 4 lipca 1902 r. z pod opie 
ki eskorty w Mińsku  Litew: 
skim —: Aleksander Malinow* 
ski. 

Marję Piłsudską w dniu 21 
stycznia 1901 r., po jedenastu 
miesiącach więzienia, wypusz* 
czono z cytadeli za kaucją 500 
rubli į wyznaczono jej jako 
miejsce przymusowego zamie: 
szkania — Wilno. W dniu 24 
maja 1901 r, po powiadomie- 
niu jej przez Sulkiewicza o po: 
myślnej ucieczce męża zagrani- 
cę, udała się i ona równieź do 
Londynu. 

Tak zakończył się okres lóða 
ki w życiu Józefa Piłsudskiego. 

Wspomina Om w „Walce re: 
wolucyjnej', że gdy żandarmer 
ja kładła pieczęcie na drukarem 
ce w nocy z dnia 21 na 22 lu- 
tego 1900 r., stał on zgryziony 
jak gdyby zapadło wieko trum 
ny nad kimś bliskim, serdecz- 
nie kochanym. {Tyle nadziei, 
tyle miłości, tyle poświęcenia 
było związane z tym kawał: 
kiem żelaza. skazanym oto nr 
milczenie * bezczynność'. 

* 


„Było Ci drogowskazem stę- 
kanie pracującego człowieka 
Ci, o których nie wiedziała oj- 
szyzna, či, których trudem pasł 
znalegieni zostali 
przez Ciebie, podźwignięci, we 
zwani i złączeni w towarzyski 
obóz bojowników o wolność” 
-— pisze Stefan Żerowski w 
«Snie o szpadzie', 


Kine-teatr „Czary? - 
Dziś Manifestacja żałobna 


‘p. Mamaka JÓZEJA PSUUSKIEGO 
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bee Parry wyszła 
zamąż 


Znana artystka. filmowa Lee Parry 

wyszła zamąż w. Monachjum za dr. 

Alfreda Lottberga, Widzimy szczę- 

śliwą parę przy przekraczaniu pro- 
gów kościoła. 
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| Co nosi Jerzy V 


500 umiformów króla am$ielskieśo 


Sir Ryszard Houlst piastuje na 
angielskim dworze królewskim sta- 
nowisko generalnego zarządcy gar- 
deroby Jerzego V. Szatnia króla 
angielskiego jest bogato wyposa- 
żona. W chwili obecnej — jak do- 
noszą pisma londyńskie — król 


Wielkiej Brytanji posiada 500 uni | 
formów w różnych kolorach i z róż | 


jest na uniformy wojskowe, druga 
zaś na ubrania cywilne, W oszklo- 
nych szafach przechowywane są 
| drogocenne kamienie i szpilki z per 
| tami do krawatów i żabotów, Król 
| angielski wkłada stale inny mundur 
wojskowy przy różnego rodzaju pa 
radach i defiładach. Dla każdego 
pułku Król ma inny mundur. Gdy 


nych okresów, pozatem posiada on; król przebywa na zamku swoim w 
cały szereg ubrań cywilnych i galo | Windsorze, nosi stale historyczny 


wych, wykwintnych strojów, 

Houlst ponosi nietylko odpowie- 
dzialność za to, że wszystkie te 
ubrania utrzymywane są z wielką 
troskliwością, ma on pozatem za | 
zadanie dbać o to, by król ubrany 
był zawsze stosownie do okoliczno- 
ści, ściśle wedle wymaganej etykie 
ty. Ponieważ sir Ryszard Houlst 
nigdy naprzód nie wie, jakiego uni 
formu król będzie na drugi dzień 
potrzebował, musi dbać o to, by 
każde ubranie była nieskazitelnie 
czyste i wyprasowane. Do każdego; 
uniformu muszą być przygotowane 
błyszczące ordery i krzyże, co rów 
nież ma być przystosowane do da- 
nej okoliczności. 

Sala, w której mieści się gardero 
ba królewska, a więc uniformy woj 
skowe i ubrania cywilne, znajduje 
się w lewem skrzydle zamku kró- 
lewskiego w Londynie. W cali tej, 
w wielkich gablotkach mieszczą się 
również ordery, medale, insygnia 
etc. Jedna część sali przeznaczona 


Włochy święcą dzień przysposobienia 


do wojny 


W dwudziestą rocznicę przystąpienia do wojny, światowej 


no | 


urządzono 


we Włoszech wielką uroczystość wojskową. Przy „Ołtarzu ojczyzny” 
król wręczył 16 pułkom nowe sztandary. Na lewo od księcia stoi ksią- 


żę Savoya, a zą królem na drugim planie Mussoliri. 


e 


Warta pałacowa w Budapeszcie 


Be mauna 


ł 


d 


óra do dziś dnia nosi historyczne stroje, gromadzi przy zmianie war | 


ty stale thrmny ciekawych. 


uniform windsorski. Strój ten skla 
da się z niebieskiej jaskółki ze zło- 
tymi guzikami i czerwonym kołnie- 
rzem. Gdy król przebywa w Szko- 
cji, ubiera się wedle zwyczajów te 
go kraju, tj. nosi krótkie szkockie 
spodenki i szkocką czapkę. Gdy 
król przebywa w Irlandji, nosi we- 
dle tamtejszych zwyczajów rów- 
nież dostosowane ubranie. Etykieia 
jest ściśle przestrzegana. 


Tak było przed wielu 
jest i obecnie. 


laty, tak 


Sir Ryszard Houlst piastuje swój 
urząd ponad 50 lat. Zna gn etykie- 
tę ćworską w najmniejszych deta- 
lach, jak również doskonale zna i 
orjentuje się w zamierzeniach króla. 
Zna jego przyzwyczajenia i nawyki 
na pierwszy rzut eka poznaje w ja- 
kim humorze jest monarcha itd. 
Gdy w lecie dwór królewski przeno 
si się na czas ferji do Balmorale, 
przeprowadza się skrupułatną inspe 
kcję garderoby monarchy, następu- 
je generalne czyszczenie unilormów 
i ubrań, jak również czyszczenie 
medali i insygniów. Po tej general- 
nej inspekcji następuje zamknięcie 
garderoby królewskiej na okres 3- 
miesięczny. 


Czysto osobista zaś garderoba 
króla Jerzego nie jest duża, gdyż 
nie przykłada on tak wielkiej wagi 
do bielizny, jak jego ojciec, król 
Edward VII. który był w swoim 
czasie dyktatorem mody. Przeciw 
nie, król Jerzy lubi gbierać się nie 
modnie. Dziś dyktatorem mody w 
Anglji jest — jak wiadomo — ksią 
żę Walii. 

Król Jerzy wkłada najchętniej 
MEET OP EZ" PET REZ aa 


oślep! przy sferze 
samolotu 


Tragiczna katastrofa wydarzyła | | 
się niedawio w pewnym samolocie | | 


pasażerskim, na linji komunikacyj- 
nej między New Yorkiem a Wa- 
szyngtonem. 


Podczas gdy samolot spokojnie 
odbywał lot, zauważyli nagle pasa 
żerowie, że pilot wykonał kilka 
gwałtownych ruchów, Drzwi do ka 
biny pilota były ©twarte. Ktoś 
krzyknął: „Co się dzieje”. Na to pi 
lot odpowiedział: „Wpadliśmy wi- 
docznie w ciemną chmurę”, H 

Podróżni wstrzymali oddech. Za 
oknami było zupełnie jasro. Nagle 
pilot krzyknął: „Robi się coraz cie 
mniej“. 

Jeden z pasażerów, który był pi 
lotem podskoczył ku kabinie. Jed- 
nym rzutem oka ocenił niehbezpie- 
czeństwe. Pilot oślepł nagle. Pasa- 
żer chwycił za stery, a pilot csunął 
się zemdlony. Podczas gdy inni za- 
jęli się zemdlonym, udało się pilo 
towi - pasażerowi spokojnie wylądo 
wać. Oślepiłego przewieziono do sa- 
natorjum, gdzie lekarze badają 
dziwny wypadek. 
BDDAABORODDNĄKAĄ DADA NAA 
090*9++029923:9009999990999090 


Jost de Beauti 
Leoma 


Piotrkowska 121 


poprzeczna oficyna, I piętro. 
Tel. 155-55 


stare ubrania, gdyż z natury jest 
człowiekiem skromnym i już niejed 
nokroinie podkreślał, że z satyslak 
cją wspomaga drobnych rzemieślni- 
ków. Tak np. w Balmorale król za 
mawia sobie buciki u miejscowego 
szewca i za nic na Świecie nie moż 
naby ge skłonić do noszenia , obu- 
wia, w okresie wypoczynkowym, po 
chodzącego z jakiegoś wielkiego 
miasta. W czasie ferji wzywają sze 
wca do pałacu, szewc bierze miarę, 
później przychodzi do miary. Król 
Jerzy jest ze swego dostawcy dwo- 
ru zadowolony, a także bardzo czę- 
sto wzywa do siebie prowincjonal- 
nego krawca i wykazuje dużo cier- 
pliwości, gdy krawiec bierze miarę, 

A w londyńskiej szatni królew- 
skiej wisi 500 uniformów i ubrań, 

Czekają na swego właściciela,.. 


WYCIECZKI do JUGOSŁAWII! 
koleją do Wiednia i r powrołem a z 
Wiednia  luksusowemi autokarami 
przes Semmering — Graz — Abbazję 
do Crisvenicy i następnie po 14-0 
dniowym pobycie wypoczynkowym 
przez Zagraeb—Budapeszt do Wiednia 
w cenie od Zł. 335.— łącznie z 

passportem, przejazdami i t. d. 

organizuje wyłącznie: 
Krak. Biuro Podróży „ESC©OPOL* 
Najblitsze odjazdy: 18-go czerwca, 
2.go, 16-go i 30 lipca, Czas trwania 
wycieczki 24 dni przy zatrzymaniu się 
w poszczególnych miastach 1—3 dni. 
Zgłoszenia i informacje: 
K. B. P. „ESCOPOL* 

Kraków, ul. Szczepańska 7, tel. 159-99 
Lwów, ul. Szajnochy 3, tel. 204-753 
i 209-24 
„ICAR*, Warssawa, Hotel Europejski. 


WYSTAWA PRAC J. ADLERA 

Wystawa J, Adlera przy ul. 6-g0 
Sierpnia 2, otwarta będzie jeszcze 
tylko do niedzieli włącznie. Kto 
więc nie zdążył obejrzeć licznych, 
interesujących prac tego znakomita 
go artysty, niechaj to uczyni Wy- 
stawa czynna jest codziennie do 
godz. 10 wiecz. 


Dając śresz ofiary ma budowę 
BGKU—POMHNIKA, A 
przyczymisz Się do uczczenia 
pamięci Wodza Narodu 


Uszczęśliwiona arcyksiężna Ingryda 


zostaje przez króla duńskiego wprowadzona w porcie kopenhaskim do 
swej nowej ojczyzny. Tuż za nią jej młody małżonek, duński następ- 
ea tronu. 
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Serce 


larsz. Piłsudskiego w Wilnie 


wmurowane zostanie dziś do jednej ze Ścian kościoła św. Teresy 
Na jesieni nastąpi złożenie urny z sercem obok zwłok Matki Marszałka 


WILNO, 30, V. (PAT). Dziś przy- 
był do Wilna minister spraw ze 
wnętrznych Zyndram - Kościałkow 
ski. W piątek rano, poza rodziną 
Marszałka, przewidywasty jest przy 
jazd b. premjera Prystora, genera 
łów Wieniawy Długoszowskiego 1 
dr. Rupperta. 

Program piątkowych uroczystoś- 
ci składa się z trzech części: 1) wy- 
niesienia serca z pociągu warszaw- 
skiego, 2) przeniesienie z dworca 
do Ostrej Bramy, 3) uroczystość w 
Ostrej Bramie. 

Na dworcu rodzinę Marszałka 
powitaja min. Kościałkowski, gene- 
rałowie Dąb-Biernacki i Litwino- 
wicz oraz wojewoda wileński — 
Jaszczołt. 

Wartą honorową dowodzić hędzie 
gen, Skwarczyński, do niesienia lek 
tyki z urną wyznaczeni zostali 4 
pułkownicy:  Biestek, Filipkowski, 
Pełczyński i Stawarz, oraz czterej 
najmłodsi podporucznicy. Szpaler 
ruchomy tworzyć będzie 20 dzieci, 
ubranych na biało oraz 4 drużyny 
5 p. legjonów. Szpałer stojący utrzy 
mywany będzie na ulicach Sado- 
wej, Kolejowej i Ostrobramskiej. 

W pierwszym rzędzie stanie mło 
dzież szkolna, w drugim rzędzie 
wojsko, w trzecim zaś przysposobie 
nie wojskowe; szpalerem pu: 
hliczność. 


za 


W kościele ostrobramskim św. | Piłsudskiego do jednej ze ścian ko- 


jra mszę odprawi 


Michalkiewicz, poczem nastąpi wmu | szałka i prochy Jego Matki złożone 
rowanie urny z sercem Marszałka | zostaną na cmentarzu na Rossie. 


Uroczystości w Belwederze 


WARSZAWA, 30. V. (PAT). Dziś 
o godzinie 18 w pałacu belweder< 
skim komisja, składająca się z leka 
rzy i prawników, dokonała złożenia 
serca Marszałka Piłsudskiego w 
srebrnej urnie, 


Obrzęd ten odbył się w obecności 
żony Marszałka, Aleksandry Piłsud 
skiej, córek: Wandy i Jadwigi, o- 
raz brata Kazimierza. 


W czynności złożenia serca ucze 
stniczył prezydent Rzeczypospolitej 
profesor Ignacy Mościcki w towa 
rzystwie premiera Sławka oraz ge- 


WASZYNGTON, 30, V. (PAT) 
Prezydent Roosevelt odbywa co: 
dzienne narady z prawnikami, prze 
| mystowcami, politykami i przywód 
cami robotniczymi w sprawie sy- 
tuacji, wytworzonej przez orzecze- 
nie trybunału najwyższego. Jak 


zamach na b. 


W czasie przemówienia 


ministra Cota 


został oblany gryzącym 


płynem 


PARYŻ, 30, V. (PAT). Prasa do- 
uosi z Grenoble, iż były minister 


Cot w czasie przemówienia na te- | 


mat dwuletniej służby wojskowej 
został napadnięty przez jednego ze 
słuchaczy, który usiłował oblać mu 
twarz jakimś żrącym płynem. Dep. 
Cot został spąrzony w prawe ucho 


M ROABOOBORE 


| i musiał przerwać swoje przemówie 
nie. 

W czasie bójki, jaka się wywiąza 
la w chwili dokonywania napadu, 
| aresztowano kilku manifestantów, 
| wśród których prawdopodobnie znaj 


| duje się też sam zamachowiec, Stan 


zdrowia dep. Cota nie budzi obaw. 


r 


imo EUROPA Narutowicza 20. 


Od jutra — w dalszym ciągu wspaniałe arcydzieło filmowe 


MAŁE K 


DBIETKI 


wg. powieści Luizy M Alcott z Katarzyną Hepburn 


Kino-feafr 


Ganito 
Dziś 
Urand-Kino 
Bziś 


PALACE 


r 


neralnego inspektora sił zbrojnych | 
gen. Rydza - Śniigłego, i 

Ponadto świadkami byli: gen. 
dr. Krzemieński, prezes najwyższej 
izby kontroli państwa, gen. w”. Wie 
niawa - Długoszowski, gen. dr, Sta- 
nisław Rouppert, szef departamen- 
tu zdrowia ministerstwa spraw 
wojskowych, ppłk. dypl. Sokołow” 
ski — szef gabinetu ministra spraw 
wojskowych, Tadcusz Kamieński 
— prezes sądu okręgowego w War 
szawie, major dr, Wiktor Kaliciń- 
ski, dr, Józef Laskowski, profesor 
Wojciech Jastrzębowski i rofmistrz 


ki”. 


Dobrowolne umowy zamiast N. R. A 


Prezydent Roosevelt pragnie, aby naród przekonał 


orzeczenia trybunału 


słychać, prezydent Roosevelt nie za 
mierza w danej chwili zwracać się 
z apelem do narodu amerykańskie- 
go, gdyż od orzeczenia trybunału 
najwyższego niema odwołania, a 
pozatem prezydent nie spodziewa 
się wiele od dobrowolnego przedłu 
żenia kodeksu N. R. A. 

Prezydent Roosevelt pragnie, aby 
naród amerykański przekonał się 
praktycznie o skutkach orzeczenia 
trybunału, zanim zdecyduje się wy 
stąpić z nowym projektem. 

WASZYNGTON, 30. V. (PAT). 
Do Białego Domu napływają liczne 
listv z prośbami, ażeby prezydeni 
Roosevelt przywrócił funkcjorowa- 
nie systemu N. R. A. Spodziewają 
się tu jednak, że prezydent w 
swej jutrzejszej proklamacji oświad 
czy, iż żadne prawo federalne nie 
pozwala uczynić nie takiego, co by: 
łoby w sprzeczności z orzeczeniem 
(rybunału najwyższego. Prezydent 
Roosevelt, zdaje się, zamierza pora 
dzić prasodawcom i pracownikom, 
ażeby przez zawarcie dobrowolnej 
umowy utrzymali system N. R, A. 


LONDYN, 30. V. (PAT). Niemiec 
Jacob Boulig przepłynął kanał La 
Manche pomiędzy Calais a Douvres 
na pływającym samochodzie w cią: 
gu 10 godzin 20 minut, 


Prawdopodobnie nastąpi to na je- 


biskup ks. | Ścioła aż do czasu kiedy serce Mar- | sien} 


Po zamurowania urny zacłągnię: 
ta zostanie przez wojsko warta ho- 


Aleksander Hrynkiewicz, adjutani 
przyboczny ministra spraw wojsko 
wych. 

Akt złożenia sersa podpisany zo 
stał przez p. Prezydenta oraz osoby 
obecne i wyciśnieta została na nim 
pieczęć Prezydenta. 

Serce Marszałka zostało wraz z 
tym aktem złożone w wewnętrznej 
urnie szklanej, Pokrywę tej urny 
zalano woskiem i opatrzono wyci- 
śniętą na wosku pieczęcią Prezy- 
denta Rzplitej, poczem wewnętrzna 
urna szklana umieszczona została 
w urnie srebrnej i zalutowana. 


się o skutkach 


anulowany przez orzeczenie trybu: 
nalu najwyższego. W kołach miaro 
dajnych sądzą jednak, że tego ro 
dzaju dobrowolna umowa nie da 
się utrzymać na dłuższą metę bez 
sankcji ze strony rządu. 


norowa. W czasie uroczystości ju: 
trzejszych odezwie się dwukrotnie 
hejnał ostrobramski. 

Dia umieszczenia trumny z pro 
chami Matki Marszałka przygotows 
na jest dolna krypta kościoła. Prze 
wiezienie trumny i złożenie jej w 
kościele nastąpić ma niebawem i 
będzie miało charakter cichej uro 
czystości rodzinnej. 

W piątek zaplonie na górze Świę 
tokrzyskiej wielkie ognisko, przy 
którem zgromadzą się orpanizacje 
społeczne i przysposobienie wojsko- 
we. 


Zwłoki Matki 


przybędą w sobotę 
do Polski 

RYGA, 30, V. (PAT). Z Kowns 
donoszą: pp. Czesław Kadenacy i 
kpt. Lepecki, bawiący w Kownie w 
związku z przewiezieniem prochów 
Matki Marszałka Piłsustskiego, zło- 
żyli wczoraj wizytę ministrowi 
spraw wewnętrznych płk. Rustejce 
i jego zasiępcy Gudrajtisowi. 

W piątek delegaci polscy ndałę 
się do Sugint dla zajęcia się eksim- 
macją. 

Przewiezienie prochów nastąpi w 
sobotę. Żałobny kondukt przybę: 
dzie na granicę Polski w sobotę pe 


poładniu, 


Traśedja w kopalni 


Ekspedycj dotrze do zasypanych górników do- 
piero w sobotę 


CHORZÓW, 30, V. (PAT). Docho 
dzenia prowadzone przez okręgowy 
urząd górniczy w Chorzowie wyka- 
zały, że wczorajsza katastrofa na 
kopalni „Wawel” spowodowana zo- 
stała zawaleniem. się filaru nasku- 
tek wstrząsów tektonicznych. 

Wstrząsy te dały się odczuć rów 
nież i w niektórych domach na te 
renie gminy Ruda Śląska, gdzie 


pospadały ze ścian obrazy, zegary 
itp. 

W akcji ratunkowej biora udział 
trzy zmiany robotników, Pomimo 
wysiłków, kolumna ratunkowa ze 
względu na trudności techniczne 
bardzo powoli posuwa się naprzód. 
Przypuszczalnie ekspedycja dotrze 
do zasypanych dopiero w sobotę. 


£ PŁUCA od NIKOTYNY i ZĘBY od CZERNIENIA 


PŁUCA od NIKOTYNY i ZĘBY od CZERNIENIA 


czterowatkowe 


e 388030 


z powodu zgonu 


s.p. Marszałka JÓZEJA Piłsudskiego 


chronią tylko niedoścignione patentowane gilzy 


W ustniku tej gilsy zastosowano ostery waty, wedlug opatentowa- 
nego wynalazka w Urządsie Patentowym Rz. P. A 
TT A 


„OSMAN Ę 


Maniliesiacja żałobna 


Man iestacja żałobna z powodu zgonu 
śp. Marszałka Józefa Pilsudskiego 


» 
|< p. 


Dziś Manifestacja żałobna z powodu zgonu 
Marszaika Józefa Pilsudskicgo 


3L.V. — „GŁOS PORANNY“ — 1935 


s F p. 


Janina Pryssewi 


długoletnia Przełożona Gimnazjum Žeňskiego 
po długich i ciężkich cierpieniach zmarła dnia 29 maja 1935 r. w Warszawie. 


W Zmarłej tracimy zasłużoną i ofiarną obywatelkę, niestrudzoną pracownicę na polu oświatowem, pełną serca 
i znajomości duszy młodzieży wychowawczynię. 

Pogrzeb odbędzie się w Warszawie, w sobotę, dnia 1 czerwca o g. 9 rano z Kaplicy na Powązkach. 

Nabożeństwo żałobne w Łodzi odbędzie się w poniedziałek. dnia 3 czerwca o godz. 10 rano w kościele 
Matki Boskiej Zwycięskiej, o czem zawiadamiają 


Dyrekcia, Grono Nauczycielskie, 
Kolo Rodziców i Uczenice 


czówna 


Kii wae | TYSIAKOWI GROZI KARA ŚMIERCI 


NOCNE DYŻURY APTEK 

Dziś w nocy dyżurują następują- 
ce apteki; Suke. K. Leinwebera 
(Plac Welności 2), Suke. J. Hartma 
na (Młynarska 1), W. Danieleckie 
go (Piotrkowska 127), A. Perelma- 
na (Cegielniana 32), J. Cymera 
(Wólezańska 37), Suke. F. Wójcie- 
kiego (Napiórkowskiego 27). 


POBÓR ROCZNIKA 1914 

Dziś, w piątek, dnia 31 bm. przed 
komisją poborową Nr, 1 (Pieracekie 
go 18) winni się stawić poborowi 
rocznika 1914 o nazwiskach na li- 
tery początkowe S.Š. T., U., za- 
mieszkali na terenie 5 kom. policji 
przed kom. poborową Nr, 2 (Piotr- 
kowska 165) poborowi rocznika 
1914 o nazwiskach na litery Sz. $, 
T. U. W. Z. Ż. Ż, z terenu 10 ko- 
misarjatu i na litery A, B. C. Ch. D 
F.F., z terenu 12 komisarjatu poli- 
cji. 


Po pracę 
dla kezrokofnych 


pojechał do Warszawy 
pan wojewoda 
W dniu dzisiejszym pocią- 
giem rannym wyjechał do War- 
szawy p. wojewoda łódzki Hau- 
ke - Nowak, w celu odbycia 
konferencji z ministrem komu- 
nikacji inż. Butkiewiczem. 
Tematem konferencji będzie 
sprawa robót publicznych i za- 
lrudnienie bezrobotnych. 


Jadąc na lefniska 


nie trzeba się 
wymeldowywać 


W związku z ropoczętym o- 
lwesem wyjazdów na letniska, 
większość mieszkańców Łodzi, 
jak się okazuje, wyjeżdżając 
na letnie wywczasy, wymeldo: 
wuje się. 


Jest to w myśl obowiązują- 
cych przepisów niepotrzebne. 
Ustawa w tym względzie nie 
zawiera przepisu, nakładające- 
go obowiązek wymeldowywa- 
nia się na okres czasowego wy 
jazdu z miejsca zamieszkania. 


Jedynie osoby, podlegające 
obowiązkowi wojskowemu, t. 
zn. poborowi, rezerwiści oraz 
csoby, należące do pospolitego 
ruszenia, winny zawiadomiś 
wydział wojskowy zarządu 
miejskiego i wymeldować się, 
o ile nieobecność w Łodzi ma 
być dłuższa, niż 2 miesiące. lub 
o ile wyjeżdżają zagranicę. (p) 


W związku z tragicznem za- 
bójstwem dyrektora Kannenber 
ga dowiadujemy się dalszych 
szczegółów. 

Przedewszystkiem wbrew 
wszelkim dotychczas podawa- 
nym informacjom zabójca dyr. 
Kannenberga Józef Tysiak nie 


został w dniu onegdajszym 
przewieziony do Łodzi, lecz da 
wezoraj do południa pozosta 
wał w areszcie w Pabjanicach. 


Jak się dowiadujemy, ze źró- 
def najbardziej miarodajnych, 
Tysiak został dopiero w dniu 
przewieziony do 


wezorajszym 


Łodzi i osadzony w więzieniu 
przy ul. Kopernika. Wohec szyb 
ko toczącego się śledztwa, akí 
oskarżenia hędzie w niedługim 
czasie przygotowany i sprawa 
znajdzie się majprawdopodob- 
niej na wokandzie sądu okręgo 
wego jeszeze przed  rozpoczę: 


Dziś kina bezplaímie 


demonstrują film z. pogrzebu marszałka Piłsudskiego - — ~ 


W dniu dzisiejszym. na znak 
żałohy z powodu zgonu Wskrze 
siciela naszego państwa i Wo- 
dza narodu, pierwszego Mar- 
szałka Polski Józefa Piłsudskie- 
go, właściciele kinoteatrów łódz 
kich zawieszając normalne wi- 
dowiska otwierają podwoje swo 
ich przedsiębiorstw tylko dla 
demonstrowania reportażu fil- 
mowego z uroczystości pogrze- 
bowych w Warszawie i Krako- 
wie. 

siem 


NBAREWIEDA miesz- 


kańcom naszego miasta wzię- 
cia udziału w tej manifestacji 
żałobnej, reportaż będzie wy- 
świetlany we wszystkich kinote- 
atrach na terenie 11iasta od go- 
dziny 10-ej do 15-ej dla mio- 
dzieży szkolnej, zaś od godziny 
15-ej do 24-ej dla całego społe- 
czeństwa. Wyjątek stanowi ki- 
no „Miraż“, zajęte dla wojska, 
araz kino „Jar“, otwarte dla 
publiczności od 10-ej rano. 
Wejście do kin bezpłatne, bez 
Lay bz ge lub bi 


TRANSPORTY DO PALESTYNY 


NAJSZYBCIEJ, GDYŻ BEZPOŚREDNIO ZAŁATWIA 


PRZEDBORSKI, ROLNER i S-ka, Łódź Sienkiewicza 6, telef. 247-75 


Udzielamy bezpłatnie 


wszelkich informacji. 


Rkkademja żałobna 


ku czci Marsz, Piłsudskiego 


Wczoraj o godzinie 12 w połud- 
nie w pięknie udekorowanej sali 
Nr. 1 sądu okręgowego w Lodzi 
odbyła się akademja żałobna ku 
czci ś. p. Marszałka Piłsudskiego. 
Na sali ustawione zostało popiersie 
Marszałka, przybrane kirem i ziele 
nią. 

Na akademję przybyli sędziowie 
sądów łódzkich, prokuratorzy, ad 
wokaci i urzędnicy sądowi, 

Akademję zagaił wiceprezes Sta: 


nisław Świderski, który wezwał o: 
becnych do uczczenia pamięci 


Wielkiego Zmarłego przez jednomi 
nuiowe milczenie. 

Następnie okolicznościowe prze- 
mówienie wygłosił rejent Oksza: 
Strzelecki, który podkreślił zasługi 
położone pzez zmarłego Wodza 
Narodu dla dobra Polski. 

Po przemówieniu p. Okszy-Strze 
leckiego odczytał kilka urywków 
z dzieł Marszałka — p. wiceprezes 
Vecsile. 

Na tem akademja, która trwała 
godzinę, zakończyła się. 


Sierociniec im. Marsz. Piłsudskiego 


postanowił ufundować gmina żydowska 


Jak się dowiadujemy, żydow 
ska gmina wyznaniowa na po 
siedzeniu wczorajszem uchwali: 
ła ufundować sierociniec imie- 
nia Marszałka Piłsudskiego. 


Sierociniec, przernaczony lla) 


dziatwy żydowskiej, mieścić się 
będzie przy ul. Pomorskiej, w 
gmachu własnym gminy. Prze- 
byw:ć tam będzie około siu 
dzieci. 


letów. Ze względu na powagę 
chwili i we własnym interesie, 
publiczności, zarząd Zrzeszenią 
teatrów świetlnych prosi o: 

1) nieskupianie się przed ki- 
noteatrami Śródmieścia i korzy: 
stanie z kin dalszych, najlepiej 
w dzielnicach zamieszkania, 
gdyż program jest we wszyst 
kich kinach identyczny, 

2) niegromadzenie się przed 
kinami, w godzinach przezna: 
czonych na seanse szkolne, 

3) odpowiednie zachowanie 
się, poważne i skupione, odpo- 
wiadające powadze chwili, o- 
raz podporządkowanie się wsze! 
kim dyrektywem personelu ki- 
noteatrów oraz władz bezpie 
czeństwa i honorowej straży po- 
rządkowej, złożonej z członków 
Federacji Związków obrońców 
nagy, 


[Sprawa znajdzie sie wkrótce na wokandzie sądu okregowego 


ciem ferji letnich. 

Pozatem dowiadujemy się, iż 
tona zabójcy Tysiaka, pracują- 
ca do ostatniej chwili w tkalni 
firmy Krusche i Ender została 
natychmiast po zamordowaniu 
dyr. Kannenberga zwolniona 
e pracy. W, chwili zwolnienia, 
wypłacono jej 24 złote za prze- 
pracowany czas. ` 

Tysiak postawiony  zostanić 
225 kodeksu karnego, który 
brzmi: 

„Kto zabija  exzłowieka, 

= modlega karze więzienia na 

czas nie krótszy od lat 5 lub 

dożywotnio albo karze śmier- 
ei“. 

Jak widać z brzmienia tegá 
artykułu, Tysiakowi grozić mo- 
że również i kara Śmierci za 
jego zbrodniczy czyn. 


Przymusome 
lądowanie 


samolotu francuskiego 


Na lotnisku w Lublinku przy 
musowo lądował  10-osobowy, 
samolot komunikacji 'francu- 
skiej linji lotniczej „Air de 
France“. W samolocie znajdo- 
wało się trzech pasażerów ©- 
raz dwie osoby z obsługi. Lą- 
dowanie nastąpiło wskutek de- 
ferty w motorze i odbyło się 
szeżęśliwię. Po uskutecznien:u 
naprawy samolot ruszył w dal 


szą drogę. 
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Dziś 
Maniisstacja żałoba 2 powodu ZB0NU 


Marszałka pó 
Józefa Piłsudskiego E- 


yd 


Od jutra w kinie „Czary': 


GLOS SPORTOWY 


Ł.[Ń.$. pokonal LeSję 


i zdobył pierwsze punkty w meczu wyjazdowym 


Garbarnia — Śląsk 5:1 


Pilkarski zespół ligowego Ł. 
R. S. przywiózł nam wczoraj 
pierwsze dwa punkty, zdobyte 
ha meczu wyjazdowym. Jakkol 
wiek wiadomem było, że druży 
na Legji grać musi w składzie 
cłabionym, istniały poważne 
objekcje co do możliwości zwy- 
siestwa łodzian, już choćby z te: 
sc względu, że był to właśnie 
mecz wyjazdowy. 

Zdobyte punkty przydały się 
bardzo ŁKS. Dzięki nim wy 
przedził on Wartę, Pogoń i Wi 
słę, lokując się na trzeciem miej 
scu. Na przeszkodzie do dalsze 
go awansu stanęła Garbarnia, 
która w sposób zdęcydowany 
pokonała drużynę Śląska i, wy- 
równawszy ilość zdobytych 
punktów, zapewniła sobie lep 
szy stosunek bramek. 

Zwycięsko zakończony mecz 
z Legją — to wydarzenie aku 
rat na czasie, gdyż w niedzielę 
łodzianie grają z Wartą. Grają 
u siebie w domu. Warta, jest je 
dynym zespołem, który nie 
przegrał w bież. sezonie ani jed: 
nego spotkania, awięc będzie 
poważnym przeciwnikiem. Ta- 
kiego pokonać — to dopiero 
sukces! Zwycięstwo to może ło- 


dzian wysunąć na czoło ta- 
beli, gdyż Ruch bawić będzie 
ba gościnie u Cracovii, a łam 


zwyciężyć nie każdy potrafi. 

Szary sobotni mecz Warsza: 
wianki z Polonią nie dał nic 
konkretnego. Drużyny podzie- 
liły się punklami, lecz lokat nie 
zmieniły. A oto szczegółowa ta- 
bela: 


TABELA GIER LIGOWYCH 


1. Ruch 8 5 17:7 
2. Garbarnia 8 6 19:7 
4 LKS. 8 6 11:10 
1. Warta OWI 
5, Pogoń m 0. -11:8 
6. Wisła 6 5 14:11 
7. Sląsk 4 5 6:15 
8. Legja a Ey 
9, Cracovia 2 56 6:14 
10. Warszawian. 4 30 
11. Polonia 15 2:11 
Wyniki 
ŁKS — LEGJA 1:0 (0:0) 


WARSZAWA. — ŁKS był do 
brze dysponowany i wygrał zasłu. 
żenie, W pierwszym okresie gry 
łodzianie mieli przewagę, której nie 
wyzyskali cyfrowo. Następnie gra 
się wyrównala, jednak pomimo obo 


Pięściarze wileńscy 
w Rydze 


W Rydze bawiła wczoraj druży- 
da bokserska Ogniska z Wilna, któ 
ra pokonała reprezentacyjną druży 
uę Rygi w stosunku 8:6. Punkty 
dla Wilna zdobyli: Malinowski, 
Stańko, Matiukow i Zawadzki. 


Węgrzy nie walczą 
w Lozannie 


BUDAPESZT. — Sensacje w mię 
dzynarodowych sferach sportowych 
wywołała decyzja węgierskiego 
związku szermierczego, który posta 
nowił nie obsyłać tegorocznych za- 
wodów szermierczych w Lozannie, 
motywując swoje stanowisko bra- 
kiem środków finansowych. 


BELGJA — SZWAJCARJA 2:2 

BRUKSELA, — Mecz piłkarski 
Belgja — Szwajcarja skończył się 
wynikiem remisowym 2:2. 

Do przerwy prowadziła Szwajca- 
rja 2:0. 

Widzów 20,000, 


p z O c c 


pólnych wielu dogodnych sytuacji 
Żadna ze stron nie mogła nzyskać 
bramki, W Legji, która wystąpiła 
bez Martyny i Szallera słabo grał 
atak, przyczem zawiódł zupełnie Na 
wrot. Najlepiej stosunkowo wy 
padł Łysakowski, 

Po przerwie ŁKS opanował zu- 
pełnie sytuację i juź w 5 minucie 
zdobył jedyną zwycięską bramkę 
z ładnego strzału Sowiaka pod po 
przeczkę, Następnie wynik nie ule 
ga już zmianie, pomimo, iż ŁKS 
do końca nie wypuszcza inicjatywy. 
U zwycięzcy dobrze grał Piasecki 
w bramce, Karaś w obronie, Wel. 
nie w pomocy i Król w ataku. Se: 
dziował p. Staliński z Poznania. 
Widzów 1,5%), 


GARBARNIA —. ŚLĄSK 5:1 (2:1) 

KRAKÓW. — Garbarnia zwycię 
żyła zupełnie łatwo, mając nad prze 
tiwnikiem całkowitą przewagę tech 
niczną i taktyczną. Prowadzenie 
zdobył Śląsk przez Olbrychta, lecz 
do przerwy gospodarze zrewanżo- 
wali się dwiema bramkami ze strza 
tów Woźniaka i Pazurka II. 


łach, tak że Garbarnia miała przez 
cały czas przewagę, zdobywając 
dalsze trzy bramki przez Riesnerą 
i Pazurka, Po przerwie Pazurek II 
i Mrożek opuścili wskutek kontu- 
zji boisko, zaś sędzia p. Kurcweil 
usunął jednego z graczy Śląska, 


W nadchodzącą niedzielę od- 
będą się dalsze mecze o mistrzo 
stwo ligi piłkarskiej. Kalenda 
rzyk przewiduje cztery spotka- 
nia,  przyczem jedno, bodajże 
najciekawsze ze wszystkich, szy- 
kuje się w Łodzi. Drużyna Ł, K, 
S. gra z poznańską Wartą, — 
Mecz ten prowadzić będzie sę- 
dzia p. Walczak. 

Dalsze trzy mecze wraz z ob- 
sadą sędziowską są następują- 
ce; 

W Warszawie: Warszawian- 
ka — Legja p. Hausman, w Kra- 
kowie: Cracovia — Ruch p. 
Brzeziński, we Lwowie: Pogoń 


Po zmianie pói Śląsk opadł na si-| — Wisła, p. Romanowski. 


Starzyński (Legja) zwycięzcą w biegu za prowadzeniem 
W drugim wyścigu miała wziąć | kiem, Fajgem i Popończykiem. 


Z inicjatywą rozpoczęcia sezonu 
kolarskiego na torze wystąpił Łódz 
ki okręgowy związek kolarski, or- 
ganizując w dniu wczerajszym za- 
wody pod hasłem „otwarcie sezo- 
nu ra torze”. 

Były to biegi za prowadzeniem 
malych motorów, a więc wyścig 
sztajerów, Jest to swego rodzaju 
dla Łodzi nowość, która zagranicą 
spotkała się z wielkiem uznaniem. 
Zamiast ciężkich maszyn, pędzą na 
torze małe motorki,. Niema tego 
przeraźliwego huku i trząsku, nie 
ma tego niebezpieczeństwa, a por- 
cja emocji dla widzów zwiększona. 

Konstrukcja toru w  Helenowie 
pozwala na wypuszczenie najwyżej 
4-ch ciężkich maszyn i w czasie wy 
ścigu publiczność miała najwyżej 
dwa punkty do obserwacji. Zasto- 
sowanie małych motorów zezwala 
na zwiększenie przynajmniej w 
dwójnasób liczby startujących, 

Organizatorzy projektowali po 
czątkowo jednoczesne wypuszcze- 
nie dziesięciu jeźdźców, lecz ze 
względów od siebie niezależnych, 
mieli do dyspozycji tylko 7 leare- 
rów. Siłą rzeczy program imprezy 
musiał ulec zmianie, 

W zawodach wzięli udział znani 
kolarze warszawscy, z zawodników 
natomiast łódzkich zadebjutowali 
na torze Wiecek (Resursa) i Kolski 
(Makabi), którzy wykazali duże 
możliwości. 

Odbyły się dwa biegi, każdy na 
dystansie 50 klm. (125 okrążeń to- 
run). W pierwszym wyścigu bezkon- 
kurencyjnym okazał się kolarz Le 
gji warszawskiej, Stahl. Wykazał 
on bardzo dobrą klasę, imponował 
równą jazdą, ani razu nie odstał 
od leadera i pobił wszystkich na 
głowę, przebywając wyznacny dy 
stans w czasie 1:02:13,6 sek. Dru 


gie miejsce zajał Olecki (Skra), któ 


ry pozostał o 3 okrążenia w tyle 
Mniej więcej tak samo zdystanso 
wany został przez zwycięzcę Tar- 
goński. Michalak stracił sześć okrą 
żeń toru, Popończyk i Więcek — 
po 11, wreszcie ostatni, Kolski — 
14 okrążeń. 

Pechowo, lecz z wielkjem zacię 
ciem, jechał Popończyk. Nie mógł 
on, ani rusz, zgrać się ze swym 
leaderem, przez kilka okrążeń cią: 
gnat sam, aż wreszcie doczekał się 
innego kierowcy i ukończył bieg. 


udział pierwsza czwórka a pozatem 
Włodarczyk (WTC), Starzyński 
(Legja), Bryszka (Orkan) i Fajge 
(Skra). Tymczasem Olecki do biegu 
nie stanął (kontuzja), podczas wy- 
ścigu wycofali słę Stahl 1 Bryszke. 
W biegu tym, jako pierwszy, do 
mety przybył Starzyński w czasie 
znacznie lepszym, niż Stahl, bo wy- 
noszącym 59 min. 42,6 sek, przed 
Targońskim (Legija), 


Trójmecz lekkoatletyczny 
Wima 131 pkt., Zjednoczone 104 pkt., IKP 89 pki. 
dysk: 1) Lange (Wima) 37,62 m 
2) Kaszyński (Zj.) 32,35 m., 
skok wdal: 1) Kucharski E. (H 
6,14 m., 2) Bystry (Z) 6,24 ma 


W dniu wczorajszym odbył sie na 
stądjonie WKS z okazji  „Dnią 
PZLA” trójmecz lekkoatletyczny 
Wima — Zjednoczone — IKP, któ 
ry zakończył się zdecydowanem 
zwycięstwem Wimy 131 p. przed 
KP. Zjednoczone 104 p. i IKP 89 
punktów. 

Wyniki poszczególnych konkuren 
cji były następujące: 

bieg 100 m. 1) Bystry (Zi) 12,6 
sek., 2) Łada (IKP), 

bieg 400 m. 1) Kucharski R 
(IKP) 54,8 sek., 2) Seidel (Wima) 
55,6 sek. 

1500 mtr. 1) Młotkiewice (Wima) 
4,34,8, 2) Frank (Zj.) 4,38, 

bieg 5 klm. 1) Jańczyk (Zj.) -- 
16,58,6, 2) Galewski (Z].) 18,14,8, 

sztafeta 4x100 m. 1) IKP — 47 s. 
2) Zjednoczone 48,5 sek. 

ształeta olimpijska 1) Wima — 
3,44,8, 2) Zjednoczone 3,50, 

oszczep: 1) Kłodas (Wima) 45,98 
m. 2) Lange 43,35 m, 


skok wwyż Kłodas i Auikiejew 
(Wima) po 1,55 mtr. 

Równocześnie odbył sio na hol 
sku WKS mecz lekkoatletyczny ji 
ujorów ŁKS Union Touring 
Zwyciężył ŁKS w stosunku 51:42. 
W poszczególnych konkurencjach 
wyniki były następujące: bier 60 
mtr. 1) Hein (UT) 7,2 sek. 500 mis 
1) Orłowski (ŁKS) 1:15, bieg 150 
mtr, 1) Orłowski (ŁKS) 4,53,5, sz! 
feta 4x75 mtr. 1) ŁKS 37,4, kula: 
1) Strobach (UT) 11,79 m. oszczen: 
1) Strojnowski (ŁKS) 42,10 mir 
skok wwyż: 1) Bolik (UT) 1,46 m 
skok wdal: 1) Borowski (ŁKS) 6,05 
mtr. (nowy rekord okręgu dla ju 
njorów). Do najlepszych wyników 
należy zaliczyć wśród seujorów 
skok w dał i” rzut dyskiem, zaś 
wśród junjorów skok w dal. Publicz 
ności stosunkowo niewiele. 


Terminy startów 


sowieckich sportowców na Śląsku 


KATOWICE, — Śląski robotni- 
czy sportowy okręgowy Komitet o: 
trzymał od zrzeszeń sportowych so 


W ogólnej klasyfikacji zwycię: 
stwo przyznano Starzyńskiemu z Le 
gji. Zawodom przypatrywało się po 
nad 1000 widzów. Sądzić należy, 
że tego rodzaju imprezę ujrzymy 
znów niebawem w Łodzi. Życzyć 
hy sobie tylko wypadało, by orga- 
nizacja jej wypadła już nieco sprę- 
żyściej, niż wczoraj. Na usprzwiedli 
wienie organizatorów dodać trzeba, 


Włiydhrczy: ' że każdy pierwszy krok jej trudny. 


Hofsznajder (ŁKS) uzyskał 


najlepszy wynik w mistrzostwach szosowych 


W dniu wczorajszym odbyły się 
w Pabjanicach mistrzostwa Szoso- 
we na dystansie 150 kim. następu- 
jących klubów łódzkich: ŁKS., Ra- 
pid, ŁTSG., Zjednoczone, ŁTK., 
TZS., Wima, Bar Kochba. Najlep- 
szy czas osiągnął Hołsznajder z 
LKS, 5 g. 19 m. 14 sek. Tytuły mi- 
strzów poszczególnych klubów zdo 
byli: ŁKS: Hofsznajder 5,19,4 przed 
Odartusem 9,19,14; Rapidu: Wól- 
cik 5,19,15,1 przed Krawcem — 


5,19,16,1; ŁTSG: Wacker 5,19,16,1 
przed Giblerem 5,26,24; Zjednoczo- 
ne — Wale G. 5,26,25 przed Szmid- 
tem — 5,36,32; ŁTK——Zając 5,19,47 
przed Osmólskim 5,26,09; TZS — 
Lauks — 5,47,07; Wima -— Jaskól 
aki 5,19,30, przed Banaszkiem M, 
5,19,39; Bar Kochba Marsza- 
chin — 6,35. W mistrzostwach star 
towało 44 kolarzy, z których ukoń 
czyło wyścig 26. 


Wieści ciekawe 


Tłoczyński oświadczył kapi- 
tanowi związkowemu, iż nie czu 
je się na siłach brać udziału w 
meczu o puhar Davisa z Połud 
niową Afryką. Sytuacja co do 
obsady gier pojedyńczych wy: 
jaśniła się częściowo. Teraz 
trzeba zdecydować się: alba 
na Wittmana, albo na Tarłow- 
skiego. Nie jest jednak wyklu- 
czone, że Tłoczyński weźmie u- 
dział w grze podwójnej. 

Wisła czyni starania, aby za 
rząd PZPN, zezwolił jej na wy 
pożyczenie obrońcy Legji, Mar- 
tyny, na turniej świąteczny w 
Brukseli. Okazuje się, że Wi- 
sła znów pozostała bez obroń 
ców, gdyż gen. Mond zabronił 
Feretowi i Szumilasowł należe- 
nia do Wisły, ponieważ ta gra 
ła w czasie żałoby mecz ze 
Spartą. Wisła twierdzi, że za- 
chodzi tu nieporozumienie, 
gdyż zawody te miały wybitnie 
treningowy charakter i odbyły 
się w zamkniętym stadjonie. 


Krajewska znów 
startuje 


W dniu wezorajszym odbyły się 
mistrzostwa kobiece okręgu poznań 
skiego (w Poznaniu), sensacją któ- 
rych był start b. mistrzyni Polski 
w skoku wwyż Krajewskiej, którą 
wystąpiła po 5-łetniej przerwie. 

Krajewska zwyciężyła w skoku 
wzwyż z wynikiem 1 mtr. 33,5 cm 
W klasyfikacji drużynowej zwycię- 
żył AZS przed Wartą. 


Kurpesa zwycięża 
w Bydgoszczz 

W dniu wczorajszym startował 
w Bydgoszczy w biegu naprzełaj a 
nagrodę „Dziennika Bydgoskiego” 
mistrz okręgu łódzkiego Kurpesa 
(IKP), który zdobył pierwsze miej- 
sce, przebywając dystans około 3 
klm. w czasie 9,57,6. Drugie miej- 
ece zajął Jakubowski (Sokół, Po 
zmań). 


wieckich pismo z zawiadomieniem, 
w jakich terminach przybędą na 
Śląsk polski drużyny sowieckich 
sportowców, celem rozegrania sze 
regu rozgrywek z robeotniczemi dru 
żynami sportowemi Śląska, 


Według oświadczenia sowieckich 
sportowych zrzeszeń — bokserzy 
rosyjscy Dprzyjechaćby mogli na 
Śląsk w dniu 18 sierpnia, zaś piłka 
rze i zapaśnicy w dn. 1 września rb, 

Śląski komitet robotniczy związ: 
ków sportowych zwrócił się do P, 
U. W. F. o zezwolenie na rozegra- 
nie kilku meczów ze sportowcami 
sowieckimi, 


Wieści żałobne 


POGRZEB $. P. DYR. KANNEN 
BERGA 
W dniu dzisiejszym odbedzie się 
ü godz. 18 na cmentarz ewangielic- 
ki w Pabjanicach pogrzeb tragicz- 
nie zmarłego wybitnego działacza 
sportowego ś. p. dyr. inż. Ryszarda 
Kannenberga, Na pogrzeb ten wy 
syłają związki i kluby łódzkie licz- 
nych delegatów, a pozatem wyjeż 
dżają również liczne rzesze sportow 
ców. Wdowa po Zmarłym oraz klub 
Kruszender otrzymują od związ 
ków i klubów sportowych liczne de 
pesze kondolencyjne. 


ZGON INŻ. ROZENSTOCKA 

Z Krakowa donoszą o śmierci mą 
nego działacza sportowego, człon: 
ka zarządu Garbarni 1 jednego z 
założycieli ligi piłkarskiej inżynłe- 
ra Rozenstocka. Inżynier Rozen- 
a zmarł po operacji ślepej kisz- 


Sukces Piefraszew= 
skiego w Poznaniu 


W dniu wczorajszym odbyly się 
w Poznaniu szosowe biegi kolar- 
skie. W wyścigu dla gości sukces 
cdniósł łodzianin Pietraszewski z 
Resursy, który zajął pierwsze miej 
Bce. 


Mecze piłkarskie 


w kralu 


W dniu wczorajszym odbył się w 
kraju cały szereg meczów piłkar 
skich. Ciekawsze wyniki tych spot 
kañ fa następujące: Lwów: Hasmo 
uea — Lechja 2:1, Ognisko — So- 
kół 6:3, Czuwaj — Pogoń Ib. 3:0, 
Kresovia — Czarni 2:1, Śląsk — 
Naprzód — Pocztowe PW. 9:2, 
IFC — Djana 9:3, Warszawa: AZS 
-— Polonia Ib. 2:0, Orzeł -- Warsza 
wianka Ib, 3:2 i PZL — Pwatt 2:1, 


Nr. 148 


M usirja zdobyta pubar 
piłkarski 


W dniu wczorajszym w decydu: 
jącym meczu o puhar piłkarski w 
Wiedniu Austria pokonała WAC w 
stosunku 5;1, zdobywając w ten 
sposób puhar na własność, 


Porażka Fieka 


w Budapeszcie 


BUDAPESZT, — W czwartek od 
byly się międzynarodowe zawody 
pływackie z działem mistrza świa 
ta, amerykanina, polaka z pocho 
dzenia, Petersa Ficka. 

Na dystansie stu metrów mistrz 
świata, Fick. pokonany został przez 
wegra, Csika, który przybył przed 
Fickicm o pół sekundy do mety 
Trzecim z kolei był niemiec, Fi 
scher. . 

Klęska Ficka spowodowana była 
prawdepodobnie jego zmęczeniem 
długą podróżą przez ocean, 


MECZE O MISTRZOSTWO ŁóDZ. 
KIEJ KLASY B. 

W dniu wczorajszym odbyły się 
dalsze mecze o mistrzostwo łódzkiej 
klasy B., wyniki których były na- 
stępujące: IKP — Bar Kochba 6:1, 
Zjednoczone — Tur 3:3 i Huragan 
— Sokół 2:0 (2:0). W mistrzostwach 
prowadzi zdecydowanie Huragan 
przed IKP. 


MECZ LEKKOATLETYCZNY 
W WARSZAWIE 

W Warszawie odbył się mecz lek 
koatletyczny Warszawianka 
Skra, który zakończył się zwycię- 
stwem Warszawianki w stosunku 
104-87, Z najważniejszych wyników 
należy zanotować: 5 klm. Wiśniew- 
ski — 16,06; oszczep — Lokajski 
(W ka) 35,87. W skoku wdal pań 
1) Wenclówna 4,80 mtr. 


TENNIS W KRAJU 

W Krakowie miały być zakończo 
ne w dniu wczorajszym mistrzostwa 
Małopolski wschodniej w tennisie. 
Spotkanie finałowe Tarłowski — 
Spychała zostało jednak przy sta- 
nie 6:0 6:0 1:6 5:1 wskutek deszczu 
przerwane i zostanie dokończone w 
Warszawie, 


420440400040040004404006 
Teatr „ROZMAITOŚCI 


Cegielniana 27, tel. 112-25 
Dziś, w piątek, o godz. 9.50 w. 
po cenach ulgowych 

Cały parter 1 złoty 


„POWSTANIE” 
„oema* dramatyczny w 2 akt. (4 obr.) 
D-r. I. Cypore w wykonaniu najlep- 
szych slt. urtystycznych scen war- 

szawskich. — Reżys. M. Lipman 


RKKA KKIOCODOCOOODOOOOOOOOOOOOOOOOOOCOCOCOOO | 


S1.V.— „GLOS PORANNY” — 1935 


Wszyscy do szeregów P.C. K.! 


Każdy musi umieć się bronić w przyszłej wojnie 


Należymy do szczęśliwego po | dziś Czerwony Krzyż nie ukry- 


kolenia, które w ciągu krótkie- 
go okresu dziejów spełniło kil 
ka wielkich czynów o historycz: 
nej doniosłości. 


wa już, że istnieje w pierwszym 
rzędzie do tego, aby się przygo- 
tować do działań wojennych. — 
Czerwony Krzyż stara się nie 


Ale oprócz takich wielkich | zaniedbywać i reszty swego pra 


niecodziennych czynów zbioro- 
wych, do których z dużym en- 
tuzjazmem staje cały naród, jesł 
szereg obowiązków, które speł- 
niać trzeba codzień, a od spełnie 
nia których załeży również do: | 
bro państwa. 

Mam na myśli obowiązek każ 
dego obywatela czuwania nad 
największym skarbem państwa 
każdego narodu i państwa, nad 
jego niepodległością, nad jego 
mocarstwową potęgą. 

Do tego musimy posiadać o- 
prócz potężnej armji jeszcze 
dobrze rozwinięte organizacje 
społeczne, a między niemi Czer 
wony Krzyż, który zarówno po- 
maga armji jak i opiekuje się 
ludnością cywilną dotkniętą 
działaniami wojennemi. 

Do niedawna Czerwony Krzyż 
starał się jakby wstydliwie u- 
krywać przed społeczeństwem 
te swoje zadania, zmierzające 
do przygotowań wojennych. — 
Nie chciał straszyć ludzi, znęka: 
nych niedawną jeszcze wojną, 
ukrywał w cieniu pozostałej pra 
cy pokojowej swą pracę z zakre 
su pogotowia sanitarnego. Ale 


JUŻ JUTRO CYRK „ARENA? 

Jak wiadomo z poprzednich ko- 
munikatów cyrk „Arena” przygoto 
wał dla naszych mieszkańców nie- 
lada sensację, jakiej dotychczas 


gramu pokojowego i prowadzi 
rozległą akcję społeczno - hu- 
manitarną. Ale główny wysiłek 
to organizowanie t. zw. pogoto- 
wia sanitarnego, tak potrzebne- 
go na wypadek wojny i klęsk 
żywiołowych. A więc Czerwony 
Krzyż szkoli i organizuje dru- 
żyny ratownicze ogólne i prze- 
ciwgazowe, zakupuje i groma- 
dzi sprzęt ratowniczy, punkty 
sanitarno - odżywcze, środki 
transportowe zwykłe i samocho: 
dowe. 

Na czoło tych wszystkich za- 
dań dzisiejszych wysuwa się 
konieczność szkolenia i organi- 
Prezydent prof. Ign. Mościcki 
powiedział, że rozwój Czerwone 
go Krzyża — to poczucie zwię- 
kszonego bezpieczeństwa w 
chwilach katastrofy.  Najwię- 
ksza zaś katastrofa — to chyba 


wojna. Ponieważ przyszła woj 
na będzie wojną gazową, A woj- 
na gazowa — to wojna na ty- 
łach armji, dlatego każdy oby- 
watel i ten, który w chwili wy- 
buchu włoży mundur i ten, któ 
ry, pozostanie poza frontem, 
musi wiedzieć coś o tych spra- 
wach, ratować siebie i innych. 
Każdy obywatel musi zaintere- 
sować się tym działem pracy 
czerwonokrzyskiej i wziąć w 
niej czynny udział, jeżeli nie 
chce w razie niebezpieczeństwa 
bezradnie zginąć wraz ze swem 
otoczeniem. 


Niech więc każdy świadorzy 
swych obywatelskich obowiąz- 
ków członek społeczeństwa 
wstąpi w szeregi Czerwonego 
Krzyża, niech się zapisze na 
zorganizowane kursy, a spełni 
przez to jeden z tych cichych 
codziennych obowiązków wzglę- 
dem swej ojczyzny, dla dobra 
której wszak wszyscy swe siły 
poświęcamy. 


Dr. K. Ryder. 


Co usłyszymy dziś przez radio? 


6,30 .Gimnastyka i muzyka z płyt] skim stylu Szuberta Divertimento 


12,05 Muzyka w wyk. małej or- 
kiestry. 

13.05 Sonaty Edwarda Griega. 

15,45 Pieśni w wyk. Celiny Nadi 
(sopran). 

16,00 „Wiosna w górach” — 
transmisja z życia. 

16,90 Chwilka pytań — audycja 
dla dzieci starszych. , 

10,45 Leopold Stokowski (płyty) 

17,00 „Dyskutujmy: Zakład czy 


jeszcze nie oglądali. Przybywa |Todzina?" — odczyt. 


cyrk tym razem do naszego miasta 
z najbogatszym, najwspanialszym 
programem. Największą sensacją 


| tegorocznego programu jest wodna 


pantomina, w której bierze udział 
250 osćb, Ponadto całość programu 
cyrkowego składa się z kilkunastu 
rierwszorzędnych atrakcji świato- 
wych na czele. Ujrzymy wspaniałą 
tresurę słoni, koni, pozatem szereg 
wspaniałych atrakcyjnych nume- 
rćw. 

Cyrk „Arena” przybywa tylko 
na kilka dni i rozbije swa nowe ol 


17,15 Koncert z cyklu „Pięć wie 
ków muzyki kameralnej". 

17,40 Audycja dla chorych. ~ 

18,10 Fragment  słuchowiskowy 
z dramatu Schillera p. t. Dymitr”. 

18,45 Muzyka popularna (płyty). 

19,35 Arje i piæni w wyk. Matja 
riaka. 

19,50 Feljeton aktualny. 

20,05 Płyty. : 

20.20 Transmisja z żałobnego po 
siedzenia Poisk. Akademji Literatu- 
rv. 


Š 21,15 II cześć koncertu symfo 


brzymie namioty na placu przy ul. | Picznego. 


ks. biskupa Bandurskiego 10 (daw- 
niej św. Anny). 


22.30 Fragment z „Odyssel*. 
22.45 „Naukowe metody wykry- 


A zatem będziemy mieli nielada | Wania przestępstw” — odczyt, 


sensację, którą warto zobaczyć. 


Oglądając film z uroczystości pogrzebowych 
S. P. Marszałka Józefa Piłsudskiego, złóż 
ofiarę na DOM—POMNIK 
OESTE CE REY EPPO YE WPRO TASE 


apisyn wycieczki morskie 


Linji GDYNIA-AMERYKA 


okrętami „Piłsudski“ i „Kościuszko” 


przyjmuje 
WAGONS-LITS | COOK Łódź, Piotrkowska 64 


Bilety tramwajowa miesięczne już do nabysia, 


I 


Kino EUROPA 


Dziś 
Manifestacia żałobna 


S.o. Masaa JóZEłĄ PiłsidskiegO: 


AUDYCJE ZAGRANICZiWE 

Lipsk (352) 

20,00 Opera komiczna Lortzinga 
„Płatnerz”. 

22.40 Koncert (Uwertura we wło 


F-dur Mozarta. Kaprys Glinki, Sin- 

fonietta na 8 dętych instrumentćw 

Nowacka, Wale koncertowy 

Fuchsa i Melodje północne Griega) 
Stuttgart (523) 

00,00 Koncert skrzypcowy C-dur 
Haydna i Symfonja D-dur Brahmsa 
Droitwich (1500) i Londyn (261) 

20,30 Kapcys hiszpański Korsako 
wa i Poemat symfoniczny na alt, 
chćr i orkiestrę „Muzycy”* Elgara. 

Sztokholm (426) 

19,50 Opera Czajkowskiego „„Eu- 
genjusz Onegin“, z! 

` Budapeszt, (550) ; sh. 

21,00 Uwertura „Corolian* Be X 
thovena, Symfonja Es-dur Mozarta, 
Kaprys węgierski Zadora, Diverti- 
mento Weinera. 
| AAAARAAAŁAŁRAŁAANARAAŁ AJ 

POPIS SZKOŁY H. KRUKOÓW- 

SKIEJ 

Odłożony z powodu żałoby naro 
dowej doroczny popis szkoły H. 
Krukowskiej odbędzie się w dni 
2 czerwca rb. tj. w niedzielę w 
teatrze Rozmaitości o godz. 11.30 
rano. W popisie bierza udział 50 
dzieci, które odtworzą partominę 
taneczną pt. „Kupujemy zabawki” 
oraz nczenica dorosłe, które odtań- 
czą 15 numerów. Bilety wcześniej 
do nabycia w cukierni Ziemiańskiej 
w dnin przedstawienia w kasie te 
atru. Dyrekcja szkoły zaznacza, że 
popis rozpacznie się punktualnie, 


Dając frosz ofiaru ma budowę 
DSHMU—POPHNIKA, 


9 


Noc 


przyczynisz się do uczczenia 
pamięci Wedza Narodu 


SILV- OZON-MOTOR| 


| r w > 


Plotki 


Daniel du Moustner był portre 
stą bardzo poszukiwanym, Miał bt 
wiem dwie zalety: nie wymagał 
od swoich model! nieruchomości i 
malował ludzi ładniejszymi, niż by- 
ii. 

— Są tak niemądrzy — mawiał, 
— żę mają się za takich, jakimi 
się widzą na moich obrazach. I do- 
skonale mi płacą. Płacą mi za lo, 
że widzę ich pięknymi. Płacą mi 
więcej, niż żądam. 

Próżność to potęga. 

$ 

Zofja Stryjeńska wystawiła w 
warszawskim I. P. S. swoje obrazy, 
Bajecznie kolorowe postacie z ludn, 
pełne werwy i dowcipu sceny, mie- 
niące się wspaniałemi barwami. 

Niedługo jednak. wisiały te obra 
zy spokojnie na ścianach przybyt- 
ku sztuki. 


Zjawił się pewien pan z teką, po 
prostu mówiąc komornik i nałożył 
pieczęcie na wszystkie niemal obra- 
zy Zofji Stryjeńskiej. 


Podobno, artystka zalega z za- 
płaceniem jakichś należności. 

Pierwszy to chyba wypadek w 
dziejach wystaw artystycznych i w 
dziedzinie komornictwa. 


* 


Żona pracownika umysłowego 0- 
trzymuje vrzędowe pismo z urzędu 
skarhowego, aby pod rygorem ka 
ry pieniężnej stawiła się tego a te- 
ge dnia, o tej a tej godzinie w spra 
wie... podatku dochodowego. 

Osłupienie i zaniepokojenie w 
domu. Pani ta bowiem utrzymuje 
się wyłącznie z tego, co mąż zapra- 
cowuje i żadnych innych „docho- 
dów” nie ma. 


W wyznaczonym terminie stawia 
się w biurze urzędu skarbowego. 
Czeka cierpliwie w „kolejce” ł 
wreszcie staje przed obliczem męża 
wymierzającego podatek dochodo- 
wy. 

‘Srogi mąż dobywa z szafy phk 
akt i pyta: 

— Była pani przed rokiem zagra 
nieą? 


— Tak. Odwiedziłam mieszkają- 
cą tam, chorą matkę. 


— Aha! A z jakiego dochodu po 
kryła pani tę kosztowną podróż? 
Widocznie rozporządza pani docho- 
wy które pani ukrywa przed 
mi, x 


Gẹęsfo się musiafa tłomaczyć, ał 
przekonała urzędnika, że wyłazd 
do chorej matki nie dowodzi jesz- 
cze o zakonspirowanii majątki, z 
którego osoba, będąca na utrzyma- 
niu męża, miałaby opłacać podatek 
dochodowy. 


Scena ta świadczy, ile czasu błu 
rokracja marnuje „urzędując” na 
tak Tałszywych tropach... Ktoś wę- 
szy za paniusiamł, jadącemt zagra- 
nicę, choćby to były bieduiki; ktoś 
zakłada dla takiej sprawy tascykuł 
akt; ktoś pisze „wezwanie* do 
urzędu; ktoś traci godzinę czasu na 
„indagację”; ktoś układa potem z 
'ego „referat” — i ktoś zabiera o- 
1ywatelowi pół dnia na przyjazd i 
vyczekiwanie w urzędzie i powrót 
do zajęć codziennych. 

Ktoś powinien sobie na ścianie 
powiesić podobiznę św. Biurokrace- 


go. 


o którym mówi świat cały 
który wzrusza, prz 


— potęga 


( T 


emawia, przekonywuje.. 


produkcji 1935 | 36 
Udział najznakomitszych aktorów Europy 


Wkrótce w kinie „Palace“ 


Dziś wyświetla się 


31.V.— 


„GŁOS PORANNY” — 7935 


bezpłatnie całkowity reportaż 
z pogrzebu 


MARSZAŁKA JOZEFA PIŁSUDSKIEGO 


Meńro -- Adria -- Miraż 


n maa 


Y 


* d rf A 


EWĘ 


Li Il) 


> każdej cz 


gdy zamierzasz ogłosić się 


pamiętaj FUCHSA 


Ośłoszenia do wszystkich śazef 


PRZYJMUJE IW. (gl. f, FI | I eer e PIOTRKOWSKA 50 


iZAŁATWIA Fel. 121-36 i 121-16 
PROFESOR 


Stanistaw Nirnstein 


udziela lekcji gry fortepianowej początkującym 
jak i zaawansowanym. 


WARUNKI BARDZO DOSTĘPNE 
ul. Traugutta Nr. 12 prawa oficyna, III p 


Leniralna badownia | 


Łódź 
PIOTRKOWSKA 167 
TEL. 205-21. 


Akumulaforów 


RADJOWYGH 
SAMOGHODOWYCH 
MOTOCYKLOWYCH 


NA TELEF. WEZWANIE 


sam 
WARSZTATY REPARACYJNE I. 2035-28 IL 
WYPOŻYCZANIE CZAMY AKUMULATORY 
AKUMULATORÓW DO DOMÓW. 


MŁODY człowiek, fachowiec, z kil- 
kuletnią praktyką w większych 
tkalniach poszukuje posady. Na żą. 
danie referencje.  Łaskawa oferty 
do administracji sub „M. E”. 


KORESPONDENCJĘ angielską, 
tłomaczenia załatwia na godzi 
ny rutynowana korespondent- 


ka. Wiad. tel. 147.89. -1 
7 iesi „Gł P > tkiemi do- 
Prenumerafa GAR MEOT w Kadai sł 400. se GOAIA 


40 groscy, z przesyłką pocstową w kraju — mł. 6.—, zagranicą — zł. 9.— 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 
Redekto: odp: Stanieław Rożniecki 


Wołkowyski 


Za Wydawnietwo ,brasa , 


rebryba Chuzfek Fantaz à 66 
I Wyrobów WIGKIERNIJ ZYCH „i © G A y 
Spółka Akcyjna w Łodzi, 


Wyśmieniie LODY 


Bhan: zamknięcia na dzień 51 grudnia 1934 roku. porcja 35 gr 

STAN CZYNNY, Majątek stały: 1) Granty sl, 24.897.—; f G 

2) Budynki: s) łabryczne sł, m. 188.57; b) gospodarcze wres i wodą sodową i waflem czekoladowym 
zł. 53.268.904 a) mieszkalne sl 66.075. 35; razem zł. Oraz 


371. 530.82; 8) Urządzenia techniczne: a) maszyny sł. 
21.015.85; b) Instalacja elektryczna zł. 2.580.17; razem 
zł. 23.596,02; 4) Inwentarz zakładowy i biurowy: rucho- 
mości zł. 8.683,59; Majątek płynny: 1) Gotówka w kasie 
sł. e 2) papiery procentowe sl. 4.272.—; 3) Mater- 
jały uł. 640—; 4) Dłażnicy = różni zł. 243.973.858% Qgó- 
łem stan czynny źŁ 677,052.97. 
STAN BIERNY: Kapitały Sena 1) Kapitał zakładowy 
zł. 225.000.—; 2) Kapitał zapasowy zał. 267.194,32; 3) Ka- 
pital rezerwowy specjalny poznstałutowy sł. 59.670. 58; 
razem zł. 551.864.90; Kapitał amortyzacyjny: a) saldo z 
roku ubiegłego zł. 81.685.99; b) dopisano w roku spra- 
wozdawezym zł, 11.255.23; razem zł, 92.941.22; Zobowią- 
sania: 1) Wierzyciele zł. 1.600.—; 2) Fundusze i sobo- 
wiązania specjalne -- niepodniesiona dywidenda zł. 
4.450. —; 3) Sumy przechodnie zł. 919.70; Zysk: saldo z 
1933 r. zł. 593.30; sa rok 1934 zł. 25.285,85; razem zł. 
25.877.15; Ogółem stan bierny zł. 677.652.97. 

Rachunek Zysków i Straż 


WINIEN: 1) Koszty handlowe sł. 1.857.10; 2) Podatki 
państwowe i komunalne sł. 6.844.04; 3) Odpisy TĄ 
zacyjne zł. 11.255.253; 4) Zysk: maldo z r. 1933 zł. 508. 50, 
za rok 1934 zł. 25.283.85; razem uł, 25.877.15; Ogółem 
zł. 45.838.52. — 


MA; 1) Saldo zysku z r. 1933 zł, 593.30; 2) Różne wpły- 
wy sł. 45.240.22; Ogółem zł. 45.833,52, — 


KOLACJE JARSKIE 
z S-diu dań po 90 sr. 


Cukiernia „Z R ó DEO” 


Przejazd 1. — Tel. 209-87 i 133-72 


Choć jest k s, choć jest bieda 
Lecz bez "OLLA" ż zale nie da! 


SAB EA 


Dr. med. 75 Łódź, Andrzeja 1. 
55 D 52 A € A Prsyjmuje wszelkie roboty, wchodsy 
Ę R ll |Kursy Zawodowe Żeńskie przy | Se e pebron orananónia geb, frote, 
J | Tow. Szerzenia Pracy Zawodo- posadzek. Sprzątanie blur i mieszkań 
powrót il wej wśród Kobiet Żyd, oraz pokonania Ol i drawi ne 
Wólczańska 2l, tel. 167-15 nickie. 


choroby skórne | weneryczne 
przyjmuje od 8—41, 4—8 w. 


i. Cegielniana 4 


Tel. 1082-47 pryw. firmy RESTEL 
Czyńny do godz. 7-8j. 


przyjmuje zapisy na nast. dzlały: 
1. Sztuka stosowana- 


Tel. 100-57 hafciarstwo e RRA E 
Ria SLren _| 2 EEA EE damskie - erk 
Lek.-Dent. 3. Gorseciarstwo- krój 


4. Modniarstwo-kapelusze 
5, Bieliżniarstwo- krój 
6. Ondulacja 
7. Manicure 
Sekretarjat czynny w godz. od 
9—13 i 15—19. 


KLINGER 


chor. seksualnych 
waodiócnzch i skosnych y 
(włosów) 


Andrzeja 2, tl. (32-26 


Przyjmuje od 9—1i rano I od 6—8 w 
"W niedzielę | święta od 10—12 
DO WYNAJĘCIA: 3 pokoje z kuch 
nią i wszelkiemi wygodami na II 
piętrze natychmiast 8 pokoje R 
wszelkiemi wygodami na II piętrse 
craz 2 pokoje z wygodami na pas- 


terze od dnia 1 lipca. Wiadomość w 
dozorcy przy ul. Sienkiewicza 118 
4 $i6—8 


M. CHWAT 


powrócił 


+ na 


"rumia Bi Gabinet kosmetyki 
Dr. med, leczniczej | toaletowej 


$. KANTOR} Z. SZWALBE 


dyplom Uniwersytecki 
Spec. chorób skórnych Moniuszki 1, tel. 127-99. 
i wenerycznych 


Usuwanie wazefkich 
UL. PIOTRKOWSKA 90 


defektów oery. 
Usuwanie bezpowrotnie I bez 

tel. 129-45 
Prsyjmuje od 8—2 i od 6—9 wiect 


śladów sapeoących włosów. 
W niede. I święta od 8—2. 


Przyjmuje 10—2 i 4 —8 wiecs. 


Dr, med, 


przeprowadził się na ul. 


Cesielnianą 11 tel. 238-02 
Choroby wenerycane, moozo- 
płolowe i skórne 


Przyjmuje od 8—12, 4—9 w. 
w nieds. i święta od 9 do 1 po pa 


choroby zwierząt | 


(Specjalność— psy domowe) 
Lekerz weterynaryjny 


M. A. Reich) 


przyjmuje Ge goracych ŻE 9 do 
1 i od 4—7 p 


Wyjazd do thorych wiena 


Nawrotia, Il p. Tel. 175-77 
Geny lecznicowe. 


OKULARY 
BINOKLE 
LORGNON 


lstn, ed r. 1894 MAGAZYN OPTYCZNY 


SZYMON URBACH 


Sp. z © 0, 


Tel. 222-23. 


GETT" Norner ya IEEE 


Łódź, Piotrkowska 3. 


ję 
H 


za wiersz milimstrowy l-szpaltowy (s:rona 5 szpaitk |-sza strona 2 sly Reklamy tekstom 
Ugioszenia redakcyjnym sl. 1.50; w tekście: z rastrzaśeniem miejsca 00) gr. beg sastrzeżenia miejaaa 
50 gr. nekrologi 40 gr. Zwyczajne (str. 10 szpalt) 12 gr. Drobne 45 gr. za wyraz, najmniejase ogłoszenie sł. 1.50 
Possukiwanie pracy 10 gr. za wyraz, najmniejsze zł 1.20. Ogłoszenia sarzceznowz i sadlubinowe $8 s. cy | o- 
szenia zamiejecowe oblicsane są o 50h droċe!, firm zagr. 1007/0. Za ogłoszenia tebelaryosne lub fantas, dodstk 
50%, Ogłoszenia dwukołor. o 50//, drażeł. 


wydawnicza sp. z ags. odp. Hugenjusz Ńranman, W drukami właznąj Płatrkowaka 104 


